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Podwyj 
mm 

zostanie ustalona najdalej 15 sierpnea.— Jednocześnie podwyższony 
zostanie dodatek mieszkaniowy. 

Podwyżka płac będzie obowiązywać od 1 października 
* * * - — A ••- * - * .1.. N I I-I • i i T * . A * • m I . . m m • ™ . . . . Warszawski koresp. „Republiki" (B) 

telefonuje: 
Wobec całego szeregu chaotycznych 

naogół wiadomości, jakie notowała pra­
sa o spodziewanych na najbliższy czas 
podwyżkach pensji urzędników państwo 
wych zasięgnął korespondent nasz w c!ą 
gu dnia wczorajszego wiadomości źród­
łowych w kołach poinformowanych bez­
pośrednio. Z udzielonych informacji wy-
niika przedewszystkiem iż sprawą pod­
wyżki pensji urzędniczych znajduje się 
na liście najpilniejszych i najbliższych 
nrac rządu. 

Ostateczne ustalenie stopnia podwyż 
ki nastąpi w pierwszej polowie sierpnia, 

?. beon Barys* 
.dyrektorem Banku Gospodarstwa 

Krajowego. 
Warszawski korespondent „Republi­

ki" (B) telefonuje: 
Wraz z objęciem prezesury Banku 

Uospodarstwa Krajowego przez gen. dr. 
Góreckiego, zapowiedziane były liczne 
zmiany personalne. Pierwsza z tych 
zmian i to na stanowisku najpoważnlej-
szem nastąpi już w tygodniu bieżącym 

Mianowicie stanowisko dyrektora 
Banku Gospodarstwa Krajowego po dy­
rektorze Szymańskim obejmie sekretarz 
Banku Dyskontowego w Warszawie, p. 
Leon Barysz, 

Zakaz udzielania 
pożyczek 

przez Anglią. 
Londyn, 26 lipca. 

Dowiadujemy się, że w sferach City wo­
bec wielkiego popytu na pożyczki zagra­
niczne, możliwe iest wznowienie zakazu 
udzielania ich bez aprobaty mlnistcrjuni 
skarbu. 

Następstwem bowiem byłoby podnie­
sienie stopy bankowej, do czego rząd ze 
względu na własne zapotrzebowanie kre 
dytu nie chce dopuścić. 

Poseł Piech 
odstawiony do granicy niemie­

ckiej. 
Wiedeń, 26 lipca. 

i.Polska Agencja 1 elegraficzna). 
Poseł niemiecki komunistyczny Pick 

został wypuszczony na wolną stopę i 
przymusowo odstawiony do granicy nie­
mieckiej. Znajduje się on obecnie w dro­
dze do Berlina. 

Trzęsienie ziemi 
w Austrii. 

Wiedeń, 26 lipca. 
,-<<> ' "Kka Agencja Telegraficzna). 

r.mr '" łi o godzinie 21.35 odczuto tu 
dwa ws\rząśnlenia podziemne. Również 
2 Gratzu i Llnzu donoszą o wstrząśnię­
ciach ' uinych, które tam kilkakrotnie 
odczi' 

w czasie pomiędzy powrotem wiceprem 
jera Bartla z Krynicy i wyjazdem prem­
jera marszałka Piłsudskiego na kilkuna-
stodniowy odpoczynek do Druskienik. 

Wicepremier Barteł stanie w War 
szawio około 3 lub 4 sierpnia. 

6 sierpnia marszałek Piłsudski prze­
mawiać będziie w Kaliszu na dorocznym 
zjeździe legjonństów, zaś po jei,o powro­
cie do Warszawy z uroczystości zjaz­
dowych w Warszawie przed dniem 15 
sierpnia odbędzie się posiedzenie rady 

minstrów na którem zdecydowana bę­
dzie ostatecznie cyfra podwyż.;: plac. 

W tej chwila poszczegó'ie resorty 
administracji państwowej zajęte są zH c 
rauiem materiałów dotyczącj^h te. spra 
wy i przesyłają wnioski swe do prezyd­
ium rady minis:rów. 

Podwyżka płac urzędników państwo 
wych wejdzie w życie w dniu 1 paździer 
uika dla wszystkich kategorji urzędni­
ków za wyjątkiem kolejarzy dla których 
wejdzie w żyede w dniu 1 września r. b. 

Domniemani spadkobiercy mieszkają w Poisce. 
Warszawski koresp. „Republiki" te­

lefonuje : 
Rodzina Płużańskich w Polsce roz­

poczęła akcje zmierzającą do udowodnię 
nia, iż ona to jest jedyną spadkobierczy­
nią olbrzymiego majątku, jaki pozosta­
wił w Stanach Zjednoczonych zmarły 
tam przed dwudziestu laty oflcor armji 
amerykańskie] B. Dembiński. 

Historja tego spadku tak wvgt;ida: 
Przed X. laty wyemigrował do Amery­
ki 13. Dembiński i wstąpił tam na służbę 
wojskową. Służył długie lata. działo mu 
mu się nieźle, dosłużył się nawet rangi 
pułkownika, a umierając, poza gotówką, 
pozostawił sporo ziemi, której wartość 
na owe czasy (przed dwudziestu laty) 
wynosiła około 15 miljonów dolarów. 

Umarł, nie pozostawiwszy bezpo­
średnich spadkobierców. Dl ugnia ta po­

szukiwały ich sądy amerykańskie — bez 
skutecznie. 

Tymczasem na terenach ś. p. Dem­
bińskiego zaczęto budować. Miedzy in­
nem! rozbudowało sie stołeczne miasto 
Stanu Texas. Sprawa spadku przez pe­
wien czas ucichła. 

Aż tu o śmierci B. Dembińskiego do­
wiaduje się rodzina Płużańskich w Pol-
sce, która, podobno, z Dembińskimi, z 
lUórych wywodził sie ów zmarły, była 
blisko spokrewniona. Sprawa spadku od 
żywa. Rodzina Płużańskich zajmuje się 
zbieraniem dokumentów, mogących udo­
wodnić, że ma ona prawa do tego ol­
brzymiego spadku, którego wartość w 
tej chwili sięga około 100 milionów do­
larów. 

Trudno przesądzać, jaki obrót ta 
sprawa weźmie. A gdyby... Nio byłoby 
wtedy kłopotu z pożyczką dla Polski. 

Pasywa wynoszą 53 miljony szylingów. 
Wiedeń, 26 lipca. 

Największa austriacka firma handlo­
wa w dziale metalowym, Jakób Neurath, 
zawiesiła wypłaty. Pasywa firmy wyno 
szą 53 rmljony szylingów, aktywa, w naj 
lepszym wypadku 23 milj. 

Bankructwo to przyniesie poważne 
straty największym bankom wiedeńskim 
oraz dwu znanym domom angielskim: 
Rotochild j Schroeder. 

Firma Jakób Neurath utrzymywała 
ożywione stosunki również z Polską. 

Eksmisja ZOO studentów żydów 
z domu akademickiego na Pradze. 

Warszawski korespondent „Republi­
ki" telefonuje: 

Od dłuższego czasu toczy się walka 
między studentami żydowskimi, miesz­
kańcami Żydowskiego domu akademic­
kiego na Pradze z jednej, a T-wem Po­
mocy akademikom żydowskim, sprawu­
jącym nadzór nad żydowskim domem a-
kadcmickim z drugiej strony. 

Mieszkańcy domu akademickiego, 
składający się w przeważnej części z le­
wicowców, w liczbie około 200 nie chcą 
się podporządkować regulaminowi,. w 
myśl którego w domu tym nie mogą za­
mieszkiwać akademicki. 

Spór ten ma pozatem podkład polity-
szny, albowiem żydowscy studenci lewi­
cowi chcą w drodze walki skłonić kura­
torium, składające się z sjonistów, do dy­
misji. 

Kuratorium, pragnąc pozbyć się mal-
kotentów, postanowiło wyeksmitować 
wszystkich mieszkańców żydowskiego 
domu akademickiego, motywując swói 
krok tem, iż w czasie ferii letnich prag­
nie przeprowadzić remont w całym do­
mu. 

W tym celu uzyskało od władz sądo­
wych kilkadziesiąt wyroków eksmisyj­
nych, które mają być w ciągu kilku dni 
wykonane. 

Ten podział terminów wynika »< po­
wodu meprzygotowania skarbu państwa 
d o poniesienia w krót. i czas ie tak 
znacznego wydatku 1 to w Dudżeoie 'nie­
przewidzianego. 

Jednocześnie z podwyżką pensji na­
stąpi podwyżka dodatku m i e s z k a n i o w e ­
go dla urzędników w stopniu odpowiada 
jącym z w r o s t o w i komornego wedle no­
welizacji u s t a w y o ochTonio iokamorów. 

Informują nas jednocześnie iż pod­
wyżka pensji urzędniczych nie będzie 
jednakowa dla wszystkich kategorj, 
lecz zróżniczkowana w zależności 'ió 
stopnia służbowego. 

Bill o Trade Unionach 
przyjęty w 3 czytaniu przez izbą 

lordów. 
L ^ J Ł Londyn, 2 , lipca. 

(Agencja telegraficzna „Expre«a"). 
Izba lordów w 3 czytaniu przyjęła no­

we prawo dotyczące Trade Unionów, u-
znając strejk generalny jako nielegalny. 
Niektórzy z liberałów, a w ich liczbie 
lord Roabind, głosowali przeciwko pro­
jektowi. Podczas dyskusji nad projektem 
prawa w izbie dokonano pewnych popra­
wek, które prawdopodobnie zostaną za­
akceptowane przeż rząd. Poprawki we/ 
dą pod obrady izby gmłn w czwartak 

Europ; i Amerykę 
połączą radiotelefony, 

Berlin. 26 lipca. 
Budowa instalacji dla połączeń tele­

fonów bez drutu miedzy Berlinem a No­
wym Jorkiem zbliża sie ku końcowi. 

Podjęcie bezpośredniej radjowej ko­
munikacji telefoniczne] miedzy Niemca* 
mi a północną Ameryką Jest obecnie Jedy 
nie kwestja czasu. 

Również próba komunikacji radio­
telegraficzne] na falach krótkich Naucn 
— Nowy Jork miała przebieg zadowala­
jący. 

Konferencja przemysłowców 
polskich i niemieckich. 

odbędzie się w październiku. 
Berlin. 26 lipca. 

Jak donosi „Berliner Tageblarł*4, 
wspólna konferencja przedstawicieli pol­
skach organizacji gospodarczych i nie­
mieckich, odbędzie się w Beriinie w po­
łowie października r. b. Obradować be-
dj-ie ona w gmachu związku przemysłów 
ców niemieckich. 

Epidemia szkarlatyny 
w kujowie. 

Kijów, 26 lipca. 
W Kijowie wybuchła cpidemja szkar 

latyny rozwijająca sie w zastraszający 
sposób. 

W szpitalach l lecznicach wszystkie 
miejsca są zajęte. 

Ludność emigruje na prowincję. 



Str. 2. .ILUSTROWANA REPUBLIKA" 

W Rurnunji p a n u j e s p o k ó j 
Opozycja uznaje autorytet rady regencyjnej. 

Berlin, 25ilijpca. 
(Polska Agencja felcgraficzj:^-. 

Poselstwo rumuńskie w Berlinie ener 
glcznic zaprzecza wspomnianym zagrani 
cą pogłoskom o rzekomym wybuchu roz 
ruchów w Bukareszcie, o rzekomych pla 
nach b. następcy tronu ks. Karola 1 o za­
machu na prezesa rady ministrów Bra­
da u u. 

Poselstwo oświadcza, że w całym 
ki-alit panuje zupełny spokój. 

• 

Zukareszt, 25 \k - - i . 
'(dolska Agencja Telegraficzna). 

Rada regencyjna ogłosiła proklamację. 
Po wyrażeniu słów pochwały zmarłego 
króla oraz po zapewnieniu o uczuciach 
wdzięczności wobec dynastii. Rada 
stwierdza, że będzie szanowała życzenia 
zmarłego. Naczelne zasady państwa ru­
muńskiego, wytyczone w okresie 60-clu 
lat przez założyciela królestwa i przez 
pierwszego króla Wielkie] Rumunii, zna­
czą zgóry drogę postępowania. Regencja 
— głps! proklamacja — będzie sle starała 
dać możność królowi Michałowi pano­
wania w kraju .który przez swój postęp 
spełni nadzieje przodków króla. Prokla­
macja kończy się wezwaniem, ażeby so­
lidarność narodowa dopomogła do urze­
czywistnienia orzeznaczeń k r a i n 

Bukareszt, 26 lipca. 
(Polska Agencja Telegraficzna). 

Wczorajsze posiedzenie izby i senatu 
było poświęcone uczczeniu pamięci 
zmarłego króla Ferdynanda. Przy tej o-
kazji wszystkie partje polityczne i mini­
strowie oddali hołd zasługom 1 dziełu, 
dokonanym przez zmarłego króla. 

Prezes rady ministrów Bratianu 0 -
świadczył itf imieniu rządu, że cały kraj 
chyli czoła przed postacią wielkiego kró­
la, któremu Rumunja zawdzięcza swą je­
dność narodową. Po stwierdzeniu za­
sług królowej wdowy Marji, Bratianu 
zaznaczył, że przez przejście korony ru-

Pola Negri 
znów się rozwodzi* 

; Paryż, 26 lipca. 
Dzienniki paryskie donoszą, iż ksią­

żę gruziński, Mdivani który przed iktilku 
tygodniami poślubił gwiazdę filmową 
Połę Negri, przybył do Stanów Zjedno­
czonych. Pośpieszny wyjazd tłumaczą 
wiadomością o procesie rozwodowym, 
^rtóry ima się jozpocząć między niedaw­
no poślubionyłmi małżonkami. 

muńskiej w ręce króla Michała I, naród 
rumuński ustalił w sposób ostateczny 
zasadę monarchii. 

Po tych słowach izba urządziła jedno­
myślną owację na cześć króla Michała. 

Następnie zabrał głos Juljusz Maniu, 
przywódca opozycyjnej partji narodowo-
chłopskiej, który podniósł zasługi zmar­
łego króla i zaznaczył, że partja jego u-
znaje autorytet obecnej rady regencyj­
nej. 

Na posiedzeniu senatu generał Awe-
rescu, były prezes rady ministrów, przy­
wódca partji ludowej, we wzruszających 

słowach oddał hołd pamięci króla Ferdy­
nanda i zapewnił o wierności, jaką żywi 
jego partja wobec nowego króla Micha­
ła. 

Bukareszt, 26 lipca. 
Generał Averescu publicznie imieniem 

swego stronnictwa uznał następstwo kró 
la Michała za prawidłowe,! podporząd­
kował się radzie regencyjnej. Uważać 
to należy za ostatetcznie stwierdzenie je­
dnomyślności opinji rumuńskiej, wskutek 
czego nie należy się obawiać żadnvch 
zamętów na tle tytułów do władzy ojca 
małego króla, księcia Karola. 

Belgia oskarża nadal Niemcy, 
ii zbroją się gwałtownie i szkolą rezerwy wojskowe. 

nlem jakichkolwiek konkretnych danych. 
Gdy minister pewnego kraju oskarża pu­
blicznie inny kra], a następnie obalenie 
tych oskarżeń niweczy przez to, że po­
wołuje się na tajny charakter swoich 
źródeł informacyjnych, to opinia publicz­
na sama potrafi wyciągnąć z tego nale­
żyte wnioski. Wobec tego rząd Rzeszy 
ule widzi żadnego powodu, aby miał Jesz 
cze raz w nowem memorandum powta­
rzać swoje zastrzeżenia, które już przed 
tern poczynił u rządu belgijskiego i które 
oczywiście w całości pozostała nadal w 
mocy." 

Berlin, 26 lipca. 
<PoIska Agencja Tclegrallczna) 

Biuro Wolfa dowiaduje sJę z kół dob­
rze poinformowanych, że poseł niemiecki 
w Brukseli otrzymał od swego rządu po 
lecenie złożenia rządowi belgijskiemu na 
stepującego oświadczenia, przedstawia­

j ą c e g o punkt widzenia rządu Rzeszy. 
„Belgijski minister spraw wojsko­

wych w ostałnicm memoradum Belgii 
podtrzymuje nadal swe oskarżenia skie­
rowane przeciwko Niemcom, jakkolwiek 
na niemieckie urzędowe oświadczenia 
nie może on odpowiedzieć przytoczę-

Rokowania niemiecko-litewskie 
będą podjęte dopiero na jesieni. 

Berlin, 26 lipca. 
(Polska Agencja Telegraficzna). 

W sprawie rokowań niemlecko-Iitew 
skich, które rozpoczęte zostały dnia 19 
b. m. w Berlinie, oplnja prasy, jak dotąd 
jest zupełnie rozbieżna. 

Podczas gdy biuro Wolffa w krótkim 
oficjalnym komunikacie donosi, że roko­
wania, które prowadzone były przez o-
bie strony w duchu przyjaznym, zakoń­
czyły się narazie osiągnięciem celu naj­
bliższego, polegającego na ustaleniu za­
sad, pozwalających powzięcie decyzji w 

sprawach najważniejszych, I że po przer­
wie letniej rokowania będą w dalszym 
ciągu podjęte w jesieni, —I poważna agen 
cja berlińska „Demokratischer Zeitungs-
dienst" donosi, że dotychczas nie udało 
się jeszcze usunąć wszystkich trudności 
w rokowaniach. Agencja ta dowiaduje 
się, że w ostatnich dniach w rokowa­
niach niemiecko-litewskich znaczną rolę 
odgrywała sprawa kompetencji, jakie 
mają przysługiwać niemieckiemu konsu­
lowi generalnemu w Kłajpedzie, co do 
których obydwie strony nie zdołały o-
siągnąć jeszcze porozumienia. 

Głód w miastach 
ukraińskie.. 

Długie ogonki oblegają sklepy 
spożywcze. 

Kffjów, 26 lipca. 
Prasa sowiecka donosi, że w Oharko 

wie i innych większych miastach Ukra­
iny, odczuwa się ostry brak artykułów 
spożywczych; na rynku niema wcale 
chleba, a koło sklepów całemi dniami 
st-óją długie ogonki 

Sytuację pogarsza okoliczność że 
władze sowieckie ustaliły oeny wytycz­
ne na chleb, przy których piekarnie nic 
chcą wypiekać chleba i uiprawiają cichy 
sabotaż. 

Rezerwy zbożowe 
będą utworzone w tym roku. 

Warszawski koresp. fIRepuWiiki4t te­
lefonuje: 

Opracowany na konferencjach mię­
dzyministerialnych projekt o budowie e-
lewatorów znajduje się już w prezydjuin 
rady ministrów i w najbliższym czasie 
zostanie ostatecznie załatwiony. 

Magistrali Warszawy po wydzierża­
wieniu od wojska dwóch elewatorów zbo 
żowych na lat 18, przystąpił do ich odbu­
dowy, na podstawie otrzymanej od rzą­
du pożyczki. Elewatory te w krótlA-irn 
czasie zostaną dostosowane do potrzeb 
ifcak, że już zboże z tegorocznych zbio­
rów będzie mogło być w nich zamaga-
zi tnow anc 

Prof. I. M. Bazewicz. 
Skarży raz jeszcze do sądu p. Albrechta Ziemiańskiego 

Warszawski koresp. „Republiki" te­
lefonuje: 

Na skutek żądania znanego kartogra 
fa profesora J. M. Bazewicza wznowio­
ne zositiało śledztwo przeciwko p. K. Al­
brechtowi, jako właścicielowi wytwórni 
Uri neniatograficznej. 

Powodem zatargu był film „Hra­
bianka Nina", w którym rolę główną grał 
jeden z aktorów warszawskich ucharak-
teryzowany do złudzenia na mistrza Ba­
zewicza. 

Prof. Bazewicz uznał, iż treść filmu 
jest obraźliwa i sprawę przeciw właści­
cielowi wytwórni przekazał sądowd. 

Jedna rozprawa już się odbyła, wy­
rok jednak nie zapadł — wobec koniecz­
ności uzupełnienia śledztwa. 

Sędzia "śledczy, ponownie badający 
sprawę, uznał, iż nadaje się ona do umo­
rzenia. 

Sąd wniosek sędziego zatwierdził. 
Prof. Bazewicz złożył jednak skargę 

Incydentalną, po rozpatrzeniu której spra 
wę wznowiono. 

Pożyczka amerykańska 
dla portu gdańskiego. 

Gdańsk, 26 lipca. 
Umowa o pożyczkę między radą por­

tu a grupą amerykańską Blaire et Co. - J -
stała wczoraj podpisana. 

Rada portu otrzymuje 20 miljonów 
guld. na lar 25, oprocentowanych w sto­
sunku 6 i pół. Pożyczka będzie przezna­
czona na budowę nowego basenu \y por­
cie, przez co zdolność przewozowa portu 
będzie zwiększona stosownie do wyma­
gań stale rosnącego ruchu towarów idą-
cvch z Polski przez Gdańsk. 

Należy zaznaczyć, że w ciągu ostat­
nich lat 3 jest to juź druga pożyczka in­
westycyjna, zaciągnięta przez radę por­
tu. Pierwsza pożyczka, z roku 1925, by­
ła całkowicie zużyta na zmodernizowa­
nie urządzeń technicznych. 

Fakt dojścia do skutku nowej pożycz­
ki Inwestycyjnej należy uznać jako jesz­
cze jeden dowód ogromnego rozwoju, o-
rkz rosnącej pomyślności Gdańska, jako 
portu dla Polski 

Słynny angtelski lotnik Courfney odsunął 
swój lot Europa - Ameryka, albowiem w 
ostatnie] chwili skonstatowano, że radio­
wy aparat jego aeroplanu jest uszkodzo-
» M OljBTc nx&$ g i do? - -

Konfiskata 
„Głosu Codziennego". 

Warszawski koresp. „Republiki41 (B) 
'telefonuje: 

Wczoraj skonfiskowany został organ 
N. P. R. - prawicy „Głos Codzienny" za 
artykuł skierowany przeciwko prokura­
torowi ppłk. Rumińskiemu, który oslkar-
ża gen. Żymierskiego. 

W czasie przewodu sądowego, pro­
kurator Rumiński podniósł iż „Głos Co­
dzienny" został założony za pieniądze za 
robione przy dostawach wojskowych. 

Woroszyłow przepo-
wiada mm 
w 1928 roku. 

Ryga, 26 lipca. 
(Polska Agencja Telegraficzna). 

„Siewodnia" donosi z Piotrogrodu, 
że w czasie manewrów floty sowieckiej 
ha Bałtyku na krążowniku „Marat" na 
pełnym morzu zdała od brzegów sowiec 
kich odbyło się zebranie czerwonych ma 
rynarzy na którem Woroszyłow wygło­
sił referat dotyczący sytuacji międzyna­
rodowej i zewnętrznej sowietów. Zda­
niem* Woroszyłowa niebezpieczeństwo 
wojny stało się całkiem realne, zaś rok 
1928 ma być pod tym względem szcze­
gólnie kirytycznym. Woroszyłow w prze 
mówieniu swojem wzywał czerwoną 
armję do gotowości w obronie Rosji so­
wieckiej i wyraził przeświadczenie, że 
fląta bałtycka uchyli niebezpieczeństwo 
grożące sowietom odpwiadając swemu 
zadaniu. Po referacie Woroszyłow postał 
jednogłośnie wybrany honorowym ster­
nikiem „Marata". 

Parlament wEedetskl 
manifestuje na cześć poległych. 

Wiedeń, 26 lipca. 
Parlament wiedeński, noszący nazwę 

„Rady narodowej", wczoraj na pierw-
szem posiedzeniu uchwalił wyrazić ubo­
lewanie z powodu wypadków 15 116 lip­
ca i sympatji do rodzin ofiar tych wypad­
ków. Socjaliści dzisiaj wystąpią z wnio­
skiem przeprowadzenia*śledztwa dla u-
stalenia winy wywołania katastrofy. 
Prezydent policji Schober zapewnia, że 
policja zaczęła strzelać dopiero po pod­
paleniu Pałacu Sprawiedliwości, komi-
sarjatu policji na Llchtenfelsgasse i loka­
lu redakcji „Reichspost" oraz że przez 
pierwsze dwie godziny zwożono do opa­
trzenia tylko rannych policjantów, 

KONCERT SYMFONICZNY W HELENOWIE. 
Jutro, w czwartek, o godz. 8 "wiecz. odbędzie 

się w Helenowie koncert symfoniczny pod dyr. 
Teodora Rydera. 

W programie: Czajkowski, Symfonia V-ta o-
raz utwory Thomasa l Verdl*ego. 

W niedziele o godz. 11 1 pól poranek muzycz­
ny. 

© 
© 
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0 
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r >^ 
Z okazji przeniesienia zakładu 

fryzjerskiego do nowego lokalu {Ce­
glelniana 40), życzymy zacnemu sze­
fowi naszemu p. łi. BRAUEIłOWl dłu­
gotrwałej pomyślności 
m Personel 
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Bmlillei ntitilfi. 
'Jak donieśliśmy wczoraj, p. Prezy 

dent Rzeczypospolitej nie uwzględnił 
prośby sądu doraźnego o laskę dla za­
bójcy Wojkowa, Kowerdy, i w ten spo 
sób wyrok, skazujący go na beztermmo • 
we ciężkie więzienie, został uprawomoc 
niony. 

Tym samem został również wyczer 
pany wielce przykry incydent, który 
przy braku zimnej krwi i dobrej woli, 
mógł się stać przyczyną poważniejszych 
powikłań i konfliktów. To ileż decyzja 
Prezydenta Rzeczypospolitej słusznie 
jest nazwana przez jedno z pism war­
szawskich alkitom sprawiedliwości 1 ro 
zumu politycznego.' 

Ogromnie charakterystyczny Jest na 
tomiast komentarz „Robolinika" do wia­
domości o decyzji prezydenta: 

„Nie mamy prawa moralnego dysku­
tować o decyzja p. Prezydenta, decy­
zji, kftora należy do jego sumienia. Za­
znaczamy nasze stanowisko zasadnicze. 
Trzeba odróżniać zbrodnie, dokonywane 
z pobudek niematerialnych i zbrodnie, 
powstałe na tle zysku albo porachunków 
osobistych. Trzeba odróżniać przestęp­
ców dojrzałych i niepełnoletnich. Trzeba 
odróżniać tak samo' w siDosunku do komu 
nstów, jak i do reakcjonistów, czy ja­
kichkolwiek innych ludzi. „Podwójnej 
moralności" w ocenie stosować tu nam 
— socjalistom — nie wolno". 

Konia z rzędem, kto zrozumie, o co 
tu chodzi. Czy decyzja p. Prezydenta po­
doba się „Robotnikowi", czy też nie? 
A. ta wielce tiajemnicza „opkija" nazwana 
jest wszak „zasadniczem stanowiskiem" 
P. P. S.-u. 

Nie numer, lecz człowiek. 
Zmiana systemu wyborczego we Francji. 

Paryż, w lipcu 1927 r 
System okręgów jednomandato­

wych, w których większość decyduje o 
wyborze posła zmartwychwstał we 
Francji po dwuch kadencjach parlamen 
tarnych wybranych na podstawie roz­
cieńczonego systemu prnnorcjonalnego. 

Po długotrwałej, bardzo namiętnej 1 
ożywionej walce politycznej w izbie po­
selskiej między lewicą i p r awic zwy­
ciężyły stronnictwa dawnego lewico­
wego kartelu, ustawę wyborczą z okrę­
gami jednomandatowymi i zasadą wię­
kszości przeprowadziły i przekazały se 
natowi, który ją natychmiast znaczną 
większością uchwalił. 

W czasie burzliwych i długotrwa­
łych dyskusji tak w parlamencie, jak w 
prasie rzucono na szalę Wszystkie argu 
menty przemawiające czy to za lista­
mi czy to za głosowaniem na jednostki, 
za proporcjonalnością, czy też za zasadą 
większości.; 

Głównymi pionierami powrotu do je 
dnomandatowych okręgów byli rady-
kali. Dowodzili, oni, że system propor 

cjonalny Jest dla wyborców, zwłaszcza. 
| wiejskich, mało zrozumiały, że osłabia 
•łączność między posłem i okręgiem wyj 
borczym i utrudnia utworzenie więk­
szości w parlamencie 

Mówcy prawicy przeciwnie wygła­
szali oplnję, że małe okręgi wyborcze 
łatwo stają się terenem rozmaitych ma­
chinacji lokalnych i nacisku administra­
cji I powoływali się przytem na sławny 
aforyzm Brianda wypowiedziany przez 
tego polityka przed szeregiem lat a na­
zywający okręgi jednomandatowe smro 
dliwymi kałużami; od tego czasu jedna­
kowoż pan Briand przebył ewolucję w 
kierunku okręgów jednomandatowych. 

Zwolennicy proporcjonalności, wzglę 
dnie obowiązującego dotąd pólpropor-
cjonalnego systemu powoływali się daw 
niej na sprawiedliwość, na mocy którei 
każdy prąd opinji w kraju powinien być 
reprezentowany w parlamencie. Wresz­
cie z oburzeniem odrzucali wybory ści 
ślejsze. siejące Ich zdaniem demoraliza 
cję polityczną przez prowokowanie nie 

Herbatki dla oficerów. 
Zeznania dr. Zielińskiego na procesie gen. Żymierskiego 

Jeżeli mowa jest o „podwójnej morai 
ności, to właśnie chcielibyśmy poznać 
dokładnie i niedwuznacznie, na czem po­
lega ta „pojedyncza", albo może zgoła— 
„potrójna", stosowana niekiedy, gdy sie 
chce uniknąć jasnej odpowiedzi: tak lub 
nie. 

P. Prezydent Rzeczypospolitej, bada 
jąc sprawę Kowerdy, szukał odpowiedzi 
nie tylko „w aktach i sumieniu", ale prze 
dewszystkiem kierował się interesem 
państwowym i dlatego uznał zbrodnię 
Kowerdy za ciężką i nie zasługującą na 
łatkę. 

Taka decyzja jest istotnie aktem spra 
wedliwości I rozumu wobec Polski. 
Brak w niej natomiast wszelkiej buchal­
ter ji, — podwójnej, czy potrójnej — o któ 
rej żałośnie i tajemniczo mówi organ so­
cjalistów polskich. 

Tadeusz Górski 

Naprawa życia gospo­
darczego 
we Włoszech. 

Rzym, 2 6 lipca. 
(Polska Asencja Telegraficzna). 

Najbliższe dni cechować będzie duże 
ożywienie polityczne. 

W dniu dzisiejszym ma obradować 
pod przewodnictwem szefa rządu dyrek­
toriat stronnictw. W następnych dniach 
odbędzie się szereg konferencji szefa 
rządu ?. poszczególnymi ministrami, któ-

-re to konferencję poprzedzają zazwy­
czaj radę ministrów. Na konferencjach 
tycli omówiony będzie program naracl 
Posiedzenia rady ministrów, która zbie­
rze s ie i sierpnia. 

Posiedzenie to będzie miało wielkie 
7-nac/enic dla ekonomicznego życia 
Włc:':!i, ponieważ powziąć ma decyzję 
dotvcrrco zniżki' tnusportów i towarów 
nH kolejach l w portach. 

Warszawski korespondent „Republi 
ki" telefonuje: 

Po wczorajszej rozprawie, obfitującej 
w liczne rewelacje o wpływach politycz­
nych NPR. przy dostawach wojskowych, 
dzisiaj znów wrócono do tematu dostaw, 
a w pierwszym rzędzie złożył zeznania 
dr. Ludwik Zieliński, b. radny m. War­
szawy 1 b. prezes komisji budżetowej ra­
dy miejskiej. 

Dr. Zieliński tak rozpoczął swe wy­
jaśnienia: założyłem swą fabrykę gaśnic 
w 1918 r. i od tego czasu dostarczałem 
gaśnic dla armjl. 

W dniu 31 stycznia 1925 r. rozpisano 
nowy przetarg na rok budżetowy; do 
dnia 15 lutego trzeba było złożyć wzory 
gaśnic. 

Do przetargu stanęły 4 firmy, w tern 
3 zagraniczne i 1 krajowa, t. j . moja. 

Z pośród zagranicznych tylko niemie­
cka firma „Perkeo" odpowiedziała mniej 
więcej warunkom próby, moje gaśnice 
były jednak lepsze. Firmę „Perkeo" re­
prezentował dyrektor z Niemiec 1 p. 
Więckowski z „Tanka". Po otwarciu 
kopert okazało się, że moje gaśnice były 
dwukrotnie droższe od niemieckich gaś­
nic „Perkeo", które miał reprezentować 
„Tank"; moje były po 57 zł. i 66 zt., a 
„Tanka" po 26 zł. 

Dostawę powierzono firmie „Tank". 
Uważałem to za/<niedopuszcza)ne i zało­
żyłem sprzeciw przeciwko tej decyzji ko 
misji przetargowej, uważając, że „Tank" 
nie może wywiązać się dobrze z dosta­
wy, bo nigdy gaśnic nie robił, a jedvnie 
obiecywał, że będzie robił, tak jak „Per­
keo";/oprócz tego zamarzalność gaśnic 
„Perkeo" była zbyt niska. 

Przewodniczący: Czy pan był w 
związku z tym sprzeciwem u gen. Ży­
mierskiego? 

Świadek: Byłem u niego, ale ml po­
wiedział gen. Żymierski, że to Jest pod 
zarządem gen. Majewskiego, szefa admi­
nistracji. Ten przeczytał mój sprzeciw 
I powiedział, że jeśli to jest zgodne z pra 
wdą, to ja jestem pokrzywdzony. 

Następnie dowiedziałem się, że skaso­
wano pierwszy przetarg i zarządzono 
drugi. Później zwrócono się do mnie, 
czybym nie mógł dostarczyć odrazu 
1000 gaśnic, co ja mogłem uskutecznić, 
bo miałem zapasy gaśnic. Jednakże nie 
dostałem żadnej dostawy. 

Przew.: Czy panu wiadomo, że póź­
niej firma „Tank" uskuteczniła dostawę 
gaśnic po tych, jak pan mówił, zbyt nis­
kich cenach i wywiązała się dobrze z za­
dania? 

Św.: Tak jest, wiadomo mi. 
Przew.: Czy pan często bywał u gen. 

Żymierskiego? 
św . : Byłem 2 do 3 razy u niego. 
Przew.: A kiedy się pan z nim po­

znał? 
Św.: Poznałem się z nim, kiedy orga-

nizwałem przyjęcie dla legjonów w War 
szavle. Bilem jedtnni z nielicznych 
mieszkańców Warszawy, który angażo­
wał się w tym kierunku. 

Wówczas nie ja potrzebowałem ofi­
cerów legjonowych, lecz oni mnie wdzię­
czni byli za moje serce. Nigdy nie urzą­
dzałem żadnych herbatek dla członków 
komisji przetargowych. 

Przew.: Czy często pan bywał w re­
stauracjach z gen. Żymierskim? 

Św.: Byłem raz z nim i ze swoja żo­
ną i on za siebie płacił. 

Przew.: A często zapraszał pan gen. 
Żymierskiego do teatru? 

Św.: Kilka razy, tak jak inriych zna­
jomych, bo miałem passe-partous na 2 
osoby. 

Sprawa Chorzowa 
przed trybunałem w Hadze. 

Haga, 26 lipca 
(Polska Agencia Telegraficzna). 

W dniu dzisiejszym stały międzyna­
rodowy trybunał sprawiedliwości w Ha­
dze ogłosił decyzję w sprawie kompe­
tencji trybunału do rozstrzygnięcia spra­
wy fabryki związków azotowych w Cho 
rzowie. Mianowicie 9 głosami przeciw 
3 trybunał uznał s!c kompetentnym do jej 
rozpatrzenia. 

W motywach podniesiono, że p.nrze-
dnia decyzja w sprawie kompetencji nie 
załatwiła obecnie rozpatrywanego zaga­

dnienia, że jednak zdaniem trybunału ża­
dna inna instancja nie jest kompetentna 
do rozpatrzenia go. Kwestja ewentual­
nej kompensaty ze wzajemnemi preten­
sjami Polski pozostawiona została w za­
wieszeniu. 

Trybunał oparł się wyłącznie na art. 
23 konwencji górnośląskiej, uważając, że 
traktat iocarneński w grę nie wchodzi, 
gdyż skarga niemiecka nie była na nim 
oparta. 

Po odczytaniu wyroku sędzia narodo­
wy Polski prof. Ludwik Erlicz odczytał 
votum separatum. 

naturalnych sojuszów między stronnic-
twami i kandydatami. 

Rząd w tej kwestii nie zajął jednoli­
tego stanowiska co mu prawica miała 
bardzo za złe. Ministrowie radykalni 
byli oczywiście za okręgami Jednoman­
datowymi, przeciw którym wypowie­
dzieli się Ich koledzy reprezentujący pra 
wicę. Podkreślić należy, że bardzo zdol 
ny i ambitny obecny minister robót pu-. 
blicznycli, p. Andrzej Tardleu, b. naj­
bliższy współpracownik Jerzego Cle-
manceau, kooperował w tej sprawie z 
lewicą, jakby chcąc sobie przygotować 
grunt w nowej konstelacji parlamentar 
nej. Gabinet w debatach reprezento­
wany był przez ministra spraw wewnę 
trznych, p. Alberta 8arraut. Premjer 
Poincare prywatnie oświadczył sfc prze 
ciw reformie wyborczej, lecz w czasie 
dyskusji I uchwał nie pokazał się w par 
lamencie. 

Drugą zasadniczą kwestią sporną by 
ła sprawa ilości posłów. W teorji nie­
mal wszyscy posłowie i wszystkie ugru 
powania przyrzekły wyborcom zmniej­
szenie ilości ich przedstawicielu Oblet 
nica ta została powtórzona, przy okazji 
podwyżki djet poselskich, w praktyce 
jednak okazało się trudną do przepro­
wadzenia, zwłaszcza z punktu widze­
nia większości realizującej te reformę: 
tern mocniej oczywiście mniejszość opo 
wiadała się za zmniejszeniem liczby de­
putowanych, przygotowując sobie w ten 
sposób materjał agitacyjny przy naibliż 
szych wyborach. 

Lewica w tej sprawie powoływała 
się na argument, że wszystkie rewolu­
cyjne 1 demokratyczne przedstawiciel­
stwa narodowe francuskie począwszy 
od konstytuanty 1 od konwentu rewolu­
cyjnego były bardzo liczne. Grupy le­
wicowe postawiły zasadę, że przy po­
dziale mandatów między deparatamenty 
i okręgi należy do liczby ludności, bra­
nej za podstawę podziału, włączyć ilość 
cudzoziemców mieszkających w da­
nym okręgu, chociaż ci oczywiście, o 
He nie są naturallzowanl, nie posiadają 
prawa głosu. 

Prawica zażądała, aby wyłącznie 
opierać się na ilości ludności rdzennie 
francuskiej. Lewica zwyciężyła i w tej 
sprawie i liczba posłów podniesiona zo 
stalą z 586 do 611. Wyłoniła sie prz" 
tej okazji sprawa tubylców w koloniach 
którzy poza Senegalem, Martynika i 
Gwadelupo pozbawieni są prawa głosu, 
kwcstję tę jednak odroczono. 

Specjalnie interesującą dla obecnych 
posłów jest sprawa podziału okręgu 
wyborców i oznaczenia jej granic, oa te 
go bowiem zależą szanse ponownego 
wyboru każdego z nich. Specjalna pod*.-
komisja opracowała podziaJ okręgótac 
zasięgała opinji zainteresowanych pos» 
łów a w cieniu jej obrad zawarty został 
niejeden indywidualny kompromis, na 
mocy którego niektórzy posłowie ^rawl 
cowi oświadczyli się przy końcu za za­
sadą okrp.trów jednomandatowych. 

Na plenum -Izby poselskiej zdurzył 
się Interesujący fakt, że w ostatniej 
chwili rozszerzono okręg wyborczy Le: 
parre, w którvm zamierza podobno kan 
dydować p. Jerzy Mandel prawicowiec 
b. bliski współpracownik Clemenceau, 
znienawkleony przez lewicę a niezbyt 
ponularny i wśród swoich prawicowych 
towarzyszy broni. 

Socjaliści, w teorji zwolennicy pro­
porcjonalności bezwzględnej, połączyli 
sle w tej sprawie z radykałami i głosami 
swoimi przeprowadzili powrót do okrę­
gów Jednomandatowych. Socjaliści na 
mocy uchwał swoich kongresów nie mo 
gą wystawić wspólnvch list z radyka­
łami, lecz przy okręgach jednomandato­
wych głosy lewicowe połączą stę przy 
głosowaniu ściślejszem. 

Prawica spodziewała się przy obec­
nym systemie wystawić listy wspólne i 
pokonać oddzielnie Idących radykałów 
i socjalistów. Wprowadzenie z powro­
tem okręgów jednomandatowych pokrzv 
żowało jej plany i zwiększyło znacznie 
szanse zmartwychwstającego za kotarą 
rządów Poinearego — kartelu lewicy, 

P . 1 
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Wieczór Władysława Lina 
okazji 15-to lecia pracy autorskiej i artystycznej 

Wielki program z udziałem pierwszorzędnych sił artystycznych: 

o Niuta Boiska 
ArnaBi 
Żukowska 
Wacł. Zdanowicz 
J l i m IL A T W L A Y $ Ł Ą W LI i i 

3 ) 

6 ) 

7 ) 

a> W- Poraj-Dorecka 
4 ) Voros-Mizzi 
«, Duet Kaniewskich 
8> Niksarski 

10) Szkoła Pocałunków 
SKETCH 

w 
w y k o n a n i u Bolskiej i Zdanowicza 

PocząteK przedstawień o 8.15 i 10.15. 

Zawody marszowe fcódi-Szczypiorno 
odbędą się od 5-go do 7-go sierpnia 

Jest następu-i . 11 Regulamin zawodów 
i w y : 

1) Zawody marszowe związku strze­
leckiego odbędą się w dn. 5—7.VII1.27 r. 
celem uczczenia zjazdu legjoni&tów w 
10-lecie pobytu w Szczypiornie i spodzie 
wanego przyjazdu marszałka Józefa Pił­
sudskiego. 

2) Zawody marszowe związku strze­
leckiego mają charakter przedewszyst­
kiem drużynowy a następnie indywidu­
alny o typie wybitnie wojsltoowym. Marsz 
odbędzie się na przestrzeni 127 kim. szo 
są z Łodzi do Szczypioma. 

3) Zawody dzielić się będą na 3 ertia-
py: Pierwszy etap 5 sierpnia Łódź (Itart 
z Bałuckiego Rynku) Łask (meta w ryn­
ku). Drugi etap 6 sierpnia Łask. Start z 
rynku- Błaszki (meta w rynku), Trzeci' 
etap 7 sierpnia Błaszki. Start w rynku 
Szczypiorno (meta miejsce Byłych bara 
ków inifternowanych). 

4) Start na etapach odbywać się bę 
dzle o godz. 4-e4 rano . Drużyny wyru­
szają (kolejno według wylosowanych nu 
merów. Drużyna która w oznaczonym 
czasie nie zdą£y na start, liczyć się bę­
dzie w marszu od chwili wystartowania 
jej przez startera. Wyjątek stanowić bę­
dzie saart w Blaszkach gdzie ze startu 
ruszą wszystkie drużyny w jednym cza­
sie { równocześnie. 

5) Każdą drużynę obowrązuje postój 
w Łasku i w Błaszkach od momentu 
przybycia na etap do chwAfó startu na­
stępnego dnia. 

6) Postoje w Pabjanteaeh, Zduńskiej-
Woli, Sieradzu i Opatówku, gdzie urzą­
dzone mogą być:- Jadłodajruie i przy go'-
towane napoje, nie obowiązują drużyn. 

Czas zatrzymania się na tych punk­
tach nie będzie odliczany od ogólnego 
czasu przebywania drużyn w drodze. 

7) Drużyny stają do zawodów w skła 
\dzlc 13 zawodników z komendantem dru 
' żyny włącznie. Drużyną może wystawić 
(każdy oddział strzelecki, jak również ob 
wód i okręg. Niezależnie od tego z tycli 

— j 

Piąty dzień wyścigów 
zapowiada sią bardzo interesująco. 

8) Każdy zawodnik w drużynie musi 
być wyekwipowany w następujące prze­
dmioty: czapka strzelecka, bluza, spod 
nie, trzewiki lub buty, pas główny, kara 
bin, bagnai, 2 ładownice puste i numer 
| drużyny, oraz swój własny, naszyty na 
lewej piersi bluzy. Inne wyekwipowanie 
dla drużyn strzeleckich jest niedozwo 
lone. 

9) Podczas marszu zawodnik może 
zdjąć czapkę, trzewiki, pas, ładownice i 
bagnet i nieść je w dowolny sposób, 
względnie oddać do niesienia komukol 
wtek we własnej drużynie. Przy wma 
szerowaniu jednakże do miejsc etapo 
wych, drużyna musi być ubrana reguła 
m:nowo t. j . wszystkie przedmioty ekwi 
punku muszą się znajdować na właśc 

Program dzisiejszych wyśc igów konnych w 
Rudzie Pabianickiej zapowiada się bardzo inte­
resująco. Zgłoszony zosta? udzlat nowych koni, 
które jeszcze w Lodzi nie startowały. 

W dzisiejszym, piątym dniu wyśc igów kon­
nych, rozegrane zostaną następujące gonitwy: 

Gonitwa pierwsza. 
Hurdle-race na dystansie około 3200 mtr. o 

nagrodę 1000 zł. Startują: Iwo (Cierpickiego), 
Kirkes (ułanów Krechowieckich), Brawo (21 płk. 
ułanów), Azamet (Staszkiewicza), Promienna 
( S t Rago), Czeczuga O t . Rago). 

Gonitwa druga. , 
Bieg płaski na dystansie około 2100 mtr. o 

nagrodę 900 zł . Startują: Jemioła (ułanów Kre­
chowieckich), Dumny (S. Osioi-Ostaszewskiego), 
Fordham (hr. Morsztyna). Rosenfels (Falewicza), 
Erica (H. ks. Lubomirskiego i .M. Radwana), Ba­
jeczna (Kozierowskicgo), Diómed (Llndbarda), 
Demagog (Cichowskiego I Bronikowskich), P o -
lish Cob (Dydyńskiego), Panina (Wojtowicza), 
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dyńskiegcO, Azaanct (Staszkiewicza), Jack (Dy­
dyńskiego).-

Gonitwa czwarta. 
Bieg plaski na dystansie 6koło 2100 mtr. o 

nagrodę 800 zł. Startują: Jemioła II (ul. Krecho­
wieckich), Dumny (S . Ostoi Ostaszewskiego), 
Fordham (hr. Morsztyna), Rosenfels (Falewicza), 
Panina (Wojtowicza), Erica (H. Lubomirskiego i 
M. Radwana), Baieczna (Kozicrowsklego), Ban-
durka (Juścińskiego), Dkrnied II (Lindharda), De­

magog (Cichowskiego f Bronikowsldch), Polfeli 
Cob (Dydyńskego). 

Gonitwa pląta* 
Bieg płasld na dystansie około 2100 mtr. o 

nagrodę 700 zl. Startują: Durban (ul. Krecho­
wieckich), Dumny (S. Ostoi Ostaszewskiego). 
Pez (stajni „Lubicz"), Pax (stajni „Lubicz), Pax 
II (Grzybowskiego); Arystokratka (Michała Ró­
ga), Benjamin (bar. Maltzana), HeJjos, Essauł (fi. 
Lubomirskiego i M. Radwana), Parys (Chądzyń­
skiego), Reve d łOr (Ważyńskich), Dagobert (S, 
Rago). 

Gonitwa szósta. 
Steeple-chase na dystanse około 2400 mtr. o 

nagrodę 700 zł. StaTtują: Warszawianka, Troja 
(ul. Krechowieckich), Moja Miła (Tuńskiego), 
Chobot [9 płk. strzelców konnych), Rea (Wa­
żyńskich), Czekan (Stokowskiego), Cetynja (14 
płk. uł. Jazłowieckich), Aida, A r y s t o k r a t o (Mi­
chała Róga), Promienna (S. Rago). 

Gonitwa siódma. 
Bieg płaski na dystansie około 1600 mtr. o 

nagrodę 600 zł. Startują: Paragraf Z (stajni 
„Lubicz"), Frasauita, Sawantka (bar. Maltzana), 
Lette d łAmour (W. Miniego), Km Fo (Wojtowi­
cza), Agamemnon (Babeckiej), Albatros. Fetysz 
(S. Endera), Prima Aprilis (Dydyńskiego). 

wych miejscach. 
10) Zasadą maszerowania jest marsz Bandurka^Juśdńskiego) 

w drużynie i przybycie do miejsc etapo­
wych w Łasku i w Blaszkach, oraz do Gonitwa trzoda 
Szczypiorną W oelnym składzie. Przy- Hurdle-race na dystansie około 2200 mtr. o na-
czem drużyny przybyć muszą do Łasku fTf$ zl. s u r t u i ą : ^ 
; R U C O U wr ^ Ż ^ A ^ J H . , i n~**An wił. Krechowieokich), Kfen Fo (Wojtowicza), Mon-
i Blaszek w szyku czwórkowym nkaźda n a V a n n a H o l b e r t ( 2 1 p t k . u ł a n o w ) t M a x y (Dy-
drużyna w konupleoie 13 ludzi. Ostatni 
etap Błaszki - Szczypiorno; dozwolone 
jest przybycie na metę do Szczypforna 
"Kolejno (indywidualnie, jednakże zawod­
nicy wchodzący w skład jednej drużyny, 
muszą wszyscy przybyć do Szczyioiorna 
w komplecie. 

11) Maszerowanie odbywa się kro 
k:eru lub biegiem przyczem dozwolone 
jest podbieganie pojedynczych zawodni 
toów do czoła drużyny. 

12) W drodze nie wolno oddawać 
swoje/ro ękwJpttnku komukolwiek z poza śl: drużyna maszeruje w pełnym skła-1 R f l 7 m S l i f A < & P i C l M P f f l l l l D 
własnej drużyny. Na trzecim etapie dzie. Zawodnik biegnący osobno iest po-l I t U t t l l i O I l w i U l l u|JUI l U W u * 
Blaszki - Szczypiorno nie wolno całego zbawiony prawa pomocy nawet od to-
lub części ekwipunku odawać nikomu warzyszy własnej drużyny, 
nawet zawodnikowi z własnej drużyny. 14) Drużyna, która do Łasku przy-

13) Niie wolno drużynie ani też j>o- będzie w niepełnym składzie, zostaje zdy 
iedyńczemu zawodnikowi korzystać z skwalifikowana i wycofana z udziału w 

Gonitwa ósma. 
Bieg płaski na dystansie około 2100 mtr. o 

nagrodę 1000 zl. Startują: Depesza (S. Ostoi O-
staszewskiego), Fordham (hr. Morsztyna), Kon-
mai (W. Mirnego), Famhia (Wojtowicza), Essaul 
(Lubomirskiego i M. Radwana), Reve d*Or (Wa­
żyńskich), Dzlsna. Dagobert (S . Rago). 

Dzisiejsze gonitwy zapowiadają się bardzo 
ciekawie. Początek naznaczony jest na godzinę 
3 po poł. 

ogniw organizacyjnych może 
dowolną liczbę drużyn. 

j?JkiiejkolwIek pomocy komunikacyjne;. 
Nie wolno przesiadać sie na wóz, rower, 
konia, samochód, względnie samolot. Za­
wodnika jednakże mogą prowadzić lub 
iweść właśni towarzysze. Wzajemna po­
moc na ((trzecim etapie jest dozwolona, je-

marszu. Nie wolno jej nawet stawać po­
za konkursem. 

15) Drużyna, (tatóra przybędzie do 
Blaszek w niepełnym składzie, zostaje 
zdyskwalifikowana. Jako drużyna. Ko­
mendant tej drużyny, zostaje oprócz Ue-

DwaJ kierowcy francuscy AJarchaind ł Morel, 
zmieniający się co 90 minut, na 8-cyIindrowym 
Voistnie, pobili 5 nowych rekordów światowych. 

Charles Hoff na zasadzie bardzo obciążające­
go materiału, nadesłanego z Ameryki, został u-
znany przez związek norweski za zawodowca. 

NurmJ, wielki biegacz finlandzki, który, Jak 
wiadomo, obiecał zaszczycić swą obeaioścJą Pol­
kę, zrezygnował podobno zc swych pierwotnych 
zamiarów. 

Stemak, były napastnik D. F. C. Praga obt*1 

posadę trenera w I F. C. w Katowicach, 
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Poborowi baczność! 
Jutro—dodatkowa 

komisja. 
W dniu jutrzejszym w lokalu przy ul. 

Traugutta 10, urzędować będzie dodatko­
wa komisja poborowa, przed którą win­
ni stawić się poborowi urodzeni w roku 
1906f 1905 i 1904, którzy nie stawili się 
do ogólnego poboru. 

W następnym miesiącu komisja urzę­
dować będzie w dniu 12 i 28, przyczeni 
dnia 12 sierpnia winni stawić się urodze­
ni w r. 1906, 1905 i 1904, zaś dnia 28 rocz 
nikł od 1883 do 1903 włącznie, o ile męż­
czyźni ci dotychczas nie mają uregulowa­
nego stosunku do służby wojskowej, (b) 

Ekspozytura starostwa 
w Tomaszowie Mazo­

wieckim. 
Zgodnie z postanowieniem minister­

stwa spraw wewnętrznych zostaje utwo 
rżana z dniem 1 sierpnia 1927 roku eks­
pozytura starostwa brzezińskiego w To­
maszowie Mazowieckim. 

Do kompetencji ekspozytury należą 
wszystkie te sprawy, które zgodnie z 
foowiązującemi ustawami, rozporządzę-

tarami i przepisami, mają być przez wla 
dze adkniŁnistracyjnc I-ej instancji załat­
wiane. 

Iłiolaźerowle Mflzey 
bądą mieli specjalne 

iegitymac/e. 
Wśród łódzkich wojażerów wielkie 

wrażenie wywołała sprawa przepisów, 
jakie mają uregulować pracę wszystkich 
wojażerów w ścisłem rozgraniczeniu z 
handlem domokrążnym. 

Każdy wojażer, według tego projek­
tu, będzie posiadał specjalną legitymację 
z fotografią, a pozatem będzie mógł ob­
jeżdżać klijentelę z gotowym towarem, 
podczas gdy dotychczas wojażerowie 
mieli do czynienia na stacjach z policją, 
żądającą od nich wylegitymowania sie, 
skąd i dla kogo towar wiozą i czy posia­
dają faktury. 

Wojażer będzie mógł jednocześnie re­
prezentować kilka firm, co oznaczone 
zostanie w jego legitymacji, (b) 

Wielki szpital 
bądzie wybudowany 

w Łodzi. 
W tych dniach specjalna magistracka 

komisja szpitalna przy udziale naczelni­
ka wojewódzkiego urzędu zdrowia p. 
dr. SkaLskiego dokonała oględzin kilku 
placów, nadających się pod budowę 
projektowanego przez miasto wielkiego 
szpitala miejskiego, obliczonego na dwa 
tysiące łóżek. 

Wyboru miejsca komisja jeszcze nie 
dokonała, toczą sie bowiem rokowania 
z właścicielami tych posesji oo do ceny 
kupna. 

Szpital ma być urządzony według 
Wszelkich wymagań najnowszych zdoby 
czy wiedzy lekarskiej i techniki chirui-
fiieznej. 

Wielka afera w magistracie warszawskim. 
Aresztowano pięciu urzędników i 2 właścicieli domów. 

Miasto poniosło olbrzymie straty. 
Z Warszawy donoszą: 
Śledztwo w sprawie olbrzymich na­

dużyć w dyrekcji kanalizacji i wodocią­
gów, postępuje szybko naprzód i dopro­
wadziło już do aresztowania 7 malwer-
santów. 

Dotychczas aresztowani zostali: kie­
rownik sekcji opłat, Władysław Adelt 
(Grochowska 100), główny kasjer Stani­
sław Ronisz , (zamieszkały vy Pruszko­
wie), kanceliści: Antami Jackowski 
(Twarda 59) i Kazimierz Beczkowicz 
(Sienna 20), b. rachmistrz Marceli Lata­
wiec (Grochowska 98) oraz dwaj wła­
ściciele nieruchomości przy ul. Ogrodo­
wej 27, bracia Aron-Nachman i Szyja 
Petszaftowie. 

Nadużycia polegały na tom, że Pet-
szaftowie ściągali od właścicieli domów 
należność za wodę, wystawiając przy­
ton kwity na całą sumę, chociaż pienią­
dze pobierali ratami, i kwity oddawali 
wspólnikom. Ci wycierali pierwsze dwie 

cyfry w liczbach i zmniejszone w ten spo 
sób ^umy wciągali w księgi, a kiedy po 
kontroli kwity znów -do nich powracały, 
napo wrót dopisywali wywabione przed­
tem cyfry tak, że wszystko wydawało 
się jalktnajprawidłowiej. 

Ciekawe jest tłumaczenie Petszaf-
tów, gdy właściciele domów kwestiono­
wali prawo ich do ściągania opłat za 
wodę. Otóż pomysłowi oszuści opowia­
dali, że 
magistrat winien jest im większa sumę 
za wynajmowanie na biuro miejskie lo­
kale, a nie mogąc odrazu uiścić należno­
ści, pozwolił im w ten. sposób ściągać 
pieniądze. 

Początkowo do spółki należeli tylko 
Adolf, Ronisz i Potszaftowie, kiedy jed­
nak kanceliści wpadli na ślad nadużyć, 
i ich przyjęto do kompanii. Zgrane towa­
rzystwo przeprowadzało bezkarnie mal­
wersacje już około roku, i jak dotychczas 
stwierdzono, naraziło miasto na 

straty 75.000 złotych. 

Suma ta niewątplwie zwiększy ś\ 
jeszcze, gdy/ wiielu ksiąg nie zdołano do-
tądtąd skontrolować. Przewidywane jest 
że ogółem kasa miejska poniosła strat na 

okoio 100.000 złotych. 
Dziwnem jest, że poprzedni magi­

strat nie mógł wpaść na ślad tak wici-
ikich nadużyć, a uczynił to po krótkiem 
urzędowaniu dopiero nowy zarząd mia­
sta. 

Z chwilą wykrycia afery jeden % mai 
wersanttów, mianowicie Jackowski, 

usiłował zbiec zagranicę, 
lecz w Katowicach aresztowano go ! 
wraz z współwinnymi osadzono w wię­
zieniu śledczem przy ul. Dzielnej. 

W czasie rewizji u zatrzymanych 
znaleziono 

kilka fałszywych pieczęci 
które służyły nieuczciwym urzędnikom 
do fałszowania kwitów. 

Dochodzenie w tej niezwykle cieka­
wej sprawie prowadzi brygada fał­
szerstw urzędu śledczego. 

• • 

sport Ł o d z i do Japonji 
o b r e w i d o k i r o z w o j u . 

Rozmowa „Republiki" z sen. i konsulem polskim w Osaka, 
p. Katsutaro Inabata. 

W dniii wczorajszym przybył do Ło­
dzi jeden z najwybitniejszych przemy­
słowców japońskich, dożywotna senator, 
prezes izby handlowej i konsul honoro­
wy Rzeczypospolitej w Osaka p. Kotsu-
tajr$ lijaba-ta. > . .... 

Z okazji przybycia do Łodzi wybitne 
go przedstawiciela życia gospodarczego 
Japonji odbyły się specjalne konferencje 
w związku eksportowym oraz w związ­
ku przemysłu włókienniczego w pań­
stwie polskiem. Gość z Dalekiego Wscho 
du zwiedził również kilka większych fab 
ryk łództoch. 

Podczas śniadania w Grand-Hotelu, 
na którem obecni byli między innymi de­
legat państwowego instytutu eksporto­
wego przy ministerstwie przemysłu i 
handlu p. Wolski, oraz przedstawiciel 
związku przemysłu włókienniczego dr. 
Solański gość japoński przyjął przedsta­
wiciela „Republiki". Na wstępie oświad­
czył, że 

w Polsce jest po r?z pJerwszy 

i że Łódź zrobiła na nim wrażenie, wip!-
ikfcgo miasta pracy,, co tymbardziej 
stwierdzić może znając tataie ośrodki prze 
myślowe jak Roubaix, Verviers i Mil-
house. 

Znalem oczywiście piękną hE-
sforję Polski — mówił p. Katsutaro Ina­
bata. — Podróżując obecnie IDO Europie, 
dokąd przybyłem po ośmiomiesięcznej 
•wdroży po Indo - Chinach, Siamie, Ind­
jach holenderskich i Fgipćto na konferen 
cję pracy w Genewie, postanowiłem 
choćby na kilka dni przybyć do Polski 

— Od czasu, jak wtótoi mój przyjaciel 
b. poseł polski w Japonji, p. Patek, nakło 
n:ł mnie bym przyjął stanowisko hono­
rowego konsula polskiego w Osaka, my­
ślałem często o tern, by poznać kraj, któ­
rego jestem konsulem d nawiązać z niim 
ściślejsze stosunki gospodarcze. 

— Szczególnie interesowała mnie 
Łódź, o (kitórej wiele słyszałem, i która 
jako ośrodek przemysłu włókienniczego 
mnie, przemysłowcowi i imporerowi w 

Po krótkich cierpieniach rozstał się z tym światem nasz najukochańszy ojciec* 
teść, dziadek, długoletni obywatel m, Zgierza 

b p DAWID KANEL 
p r z e ż y w s z y lat 8 1 , 

o czem zawiadamia w nieutulonym żalu STROSKANA RODZINA. 

Nieudana tranzakeja dyskontowa. 
16 tysięcy złotych za—tysiąc. 

Defraudanta i oszusta osadzono w więzieniu. 
Wczoraj po południu wywiadowca 

brygady fałszerskiej przechadzając się u-
licą Piotrkowską, pomiędzy Południowa 
i Cegielnianą, podsłuchał następującą ro­
zmowę: 

— Może ml pan zdyskontutje weksle 
na sumę 16 tysięcy, pierwszorzędnej fir­
my, za 1000 złotych? 

— 1000 złotych to za drogo. Daję 500. 
— Dobrze. 
— No to chodź pan do bramy. 
Wywiadowcy tranzakeja ta wydała 

się mocno podejrzana. 
Udał się do bramy w ślad za kupca­

mi. 
• Posiadacz pierwszorzędnych weksli 
na widok funkcjonariusza policji pierzch­
nął. Przyłapano go jednak i sprowadzo­

no do urzędu śledczego. 
Okazało się, iż był to znany oszust 

warszawski, Roman, Tataczkiewlcz (Al. 
Jerozolimskie 41), który przybył do Ło­
dzi na gościnne występy. 

Tataczkiewlcz przed kilku dniami o-
trzymat weksle na sumę 16 tysięcy od 
kupca warszawskiego Zygmunta Kupec-
kiego (Nowogrodzka 33) z warunkiem 
doręczenia Ich radcy prawnemu stołecz­
nego banku spółdzielczego. 

Tataczkiewlcz obiecał mu solennie. Iż 
natychmiast zwróci sfę do banku. Udał 
się jednak do domu, spakował manatkl i 
wyjechał do Łodzi, gdzie usiłował spie­
niężyć otrzymane weksle. 

Osadzono go w wiezieniu. 
das. 

tej dziedzinie, może dostarczyć cieka­
wych danych do wzmożenia importu do 
Japonji. 

— Muszę jeszcze raz podkreślić, że. 
do zbliżenia gospodarczego Polski i Ja­
ponji •przyczynił się znacznie, p. minister 
P.aftek, który podczas kilkuletniego poby­
tu w Jaiponji tak się do nas zbliżył że na­
wet poznał nasz język talk, iź wiele kon­
ferencji gospodarczych toczyło się w ję­
zyku japońskim. 

— Co specjalnie przyczynić się mo­
że do wzmożenia eksportu towarów łódz 
kich do Japonji? — pytamy p. senatora 
Katsutaro Inabata. 

— Przede wszysiifldem nawiązani? 
beztpośredniego kontaktu pomiędzy prze 
mysłowcami łódzkimi a japońskimi Prze 
mysł łódzki łódzki nie może zadowolnić 
się tytoo pośrednikami, musi sam poznać 
rynek japoński, którego centrum jest O-
saka. Ale najważniejszym i nieodzownym 
warunkiem ożywienia stosunków gospo­
darczych polsko-japońskich jest 
uruchomienie bezpośrednie] Sfoii okręto­

wej 
pomiędzy Gdańskiem, Gdynią a Japonja. 
Jeszcze jednym ważkim warunkiem jest 
nawiązanie (kontaktu między harikami ja­
pońskimi i polskimi. 

— Czuję się szczęśiwym - r ciągnie 
dalej nasz rozmówca — że będę mógł 
być pomocnym w usunięciu istniejących 
przeszkód i po powrocie do ojczyzny z 
całą troskliwością zajmę się sprawą ści­
słego zbliżenia gospodarczego polsko-ja-
pońskiego. 

— Czy Pan senaitor zwiedził jkaż ja­
kie łódzkie fabryki? — indagujemy dalej 
gościa z Dalekiego Wschodu. 

— Owszem, byłem dzisiaj w fabryce 
AHarfa, która więłk&zą część .produkcji 
eksportuje już do Japonji. 

— Jaki 'towar może liczyć na szcze­
gólny popyt na rynkach japońskich? 

— Interesuje nas najbardziej przędza 
wełniana, ale nie jest wykluczone, że 
v krotce Japonia stanie się dla Łodzi ta-
k ;m rynkiem zbytu, jakim przed wojną 
była Rosja — kończy swe interesujące 
wywody p. senator Katsutaro Inabata. 

— KU — 

Dr. H. Różaner 
powróc i ł . 

Choroby skóry, weneryczne i dróg mo-
czowych. 

NARUTOWICZA 9 . Telefon 28-98 
!m przyjn?, od 8—10 rano i 5 - 8 po pol 
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JUBILEUSZ WŁ. LINA W „CASIN1E". 
Dziś na benefis świetnego piosenka-

rza-autora Wł. Lina daje „Casino" wie­
czór atrakcji kabaretowych, składający 
się z produkcji pierwszorzędnych arty­
stów estradowych. 

Benefisant, jak wieść niesie, wystąpi 
w całkiem nowym, ad hoc napisanym re­
pertuarze, opartym na aktualnościach 
łódzkich. 

Wielbiciele talentu popularnego saty­
ryka, będą mieli przedstawienie, na któ-
rem będą się mogli rekordowo uśmiać i 
oklaskiwać Lina do SYTA. Program pow­
tórzony będzie dzisiejszego wieczór^ 
dwukrotnie. Kino nieczynne. 

TEATR MIEJSKI. 
TM& 1 do niedzieli włącznie znakomita farsa 

francuska „Pan naczelnik to ja" z pp. Morską, 
NIedzlałkowską, Jakubińska, Korzelską, Orolic-
kłro, Łabedzklm, Szubertem, Szacklm, Wilczkow­
skim, Zniczem, Zlembińskim. 

Ceny zniżone (od 50 groszy do .'. « .) . 

TEATR LETNI W OGRODZIE STASZICA. 
DzłŚ 1 do niedzieli włącznie zabawna kroto-

jhwJla paryska w 3 aktach R, Gfgnemc i J. The-
ry „Niedojrzały owoc" z Stefanja Jarkowska w 
popisowej roli aktorki kinematograficznej, udają­
cej nieznośnego 0-lelniego bąka w spódnicy. Ak­
torzy po zgraniu się tworzą brawurowy zespól, 
tak, że widownia raz po raz wybucha głośnym, 
serdecznym śmiechem. 

Ceny od 1 zt, do 5 zl. Początek o godz. 8 
min. 30. 

TEATR POPULARNY. 
Codziennie o godz. 8.30 wieczorem do nie­

dzieli włącznie „Trędowata" z p. Bronisławą 
Bronowską w roi} tytułowej. . . ' 

Co usłyszymy przez radio 
dziś, w środę 

27-go lipca-
PROGRAM STACJI WARSZAWSKIEJ. 

12.00 — Sygnał czasu. Komunikat lotnlczo-
rnetearologiczny. Nadprogram. Komunikaty PA­
T-a. 15.00 — Komunikaty gospodarczy i mete­
orologiczny. Nadprogram. 15.20 — Przerwa. 
16.35 — Audycja dla dzieci (p. Bachmicka). 17.00 
Nadprogram I komunikaty. 17.15 — Koncert po­
południowy. Muzyka lekka. Wykonawcy: Or­
kiestra P. R. pod dyr. Leopolda Dworakowskie­
go, El-Eł (piosenki własne). 18.35 — Komunika­
ty PAT-a. 18.50 — „Skrzynka pocztowa", ko­
respondencje bieżącą omówi dr. Marjan Stępow-
ski 19.15 — Razmaltosal. 19.35 — Odczyt p. t. 
„Hodowla koni w Polsce", wygłosi p. Jan Gra­
bowski. 20.00 — Komunikat rolniczy. 20.15 — 
Przerwa. 20.30 — Koncert wieczorny. Operet­
ka Kai mana „Czardaszka" w 3 aktach. Wyko­
nawcy: pp. Michalina Makowiecka, Zofja Dobro-
wolska-Pawlowska, Aleksander Waslel 1 Inni. W 
przerwie biuletyn „Mesagger Polonais" w języku 
francuskim. 22.00 — Komunikat lotniozo-mctco-
rologlC2uy. Sygnał czasu. Komunikaty policji, 
nadprogram i komunikty PAT-a. 22.30 — Trans-
"łisja muzyki tanecznej z restauracji „Ryd2" 

S i® L E M D1 El 
2 0 NARUTOWICZA 2 0 . 

O s t a t n i e 2 d n i ! 

P o r y w a j ą c y d r a m a t ż y c i o w y o s n u t y na t l e 
n i e s ł y c h a n i e r z a d k i e g o i j e d y n e g o w s w o i m 

rodzaju a u t e n t y c z n e g o w y p a d k u . 

r, 

VI g łównych rolach wybi tn i ar tyśc i : 
PAWEŁ RICHTER I ALFRED ABEL. 

S z t u k a e r o t y c z n a w 12 aktach. 
Plaża m i l j o n e r ó w . WW' Hote l m i ł o ś c i . 

T r a g e d j a n i e d o b r a n e g o m a ł ż e ń s t w a . 
W rolach g łównych: 

MARY KIO, ELGA BRING, GEORGE ALEXANOER. 

Początelf seansów o godz. 6 wiecz, 

Tajemnica Łagiewnik 
nie została jeszcze wyjaśniona. 

Upadek z karuzeli. 
13-letm chłopiec ciężko 

rannv. 
W dniu wczorajszym na karuzeli przy 

ul. Lipowej 51 zdarzył się tragiczny wy 
padek, który omal nie pociągnął za sobą 
śmierci 13-letniego chłopca. 

Bernard Waldy, lat 13, zamieszkały 
PITY ul. Pomorskiej 145, udał się w dniu 
wczorajszym wraz z kilkoma kolegami 
na karuzelę, gdzie bawili się ochoczo i 
wesoło. 

Podczas jazdy, tak zwanej konkurso­
wej, Waldy postanowił za wszelką cenę 
wyłapać wszystkie kółka. - Wychyliw­
szy się za bardzo z konia stracił równo­
wagę 1 spadł tak nieszczęśliwie, Iż zaszła 
potrzeba zawezwania karetki1 pogotowia. 
Przybyły na miejsce lekarz stwierdził o-
gólne potłuczenie ciała i w stanie bardzo 
osłabionym odwiózł go do domu. (R) 

Ciasny i odrapany pofirój na pierw-
szem piętrze, będący „salą rozpraw" są­
du pokoju w Zgierzu zgromadził wczoraj 
liczną publiczność, ciekawą wyniku gło­
śnej sprawy sądowej,- wytoczonej przez 
urząd wojewódzki magistratowi m. Ło-
dzi o nielegalny wyrąb lasu łagiewnic­
kiego. 

Wojewódzki urząd ochrony leśnej za 
rzuca magistratowi dewastowanie la­
sów w majątku miejskim Łagiewniki 
przez masowe wycinanie zdrowych zu­
pełnie drzew w takim zakresie, -na jak', 
pos:adać bezwzględnie należy zezwole­
nie państwowych władz leśnych. 

Wydelegowania specjalnie przez wo­
jewodę ip. Jaszczołta komisja ustaliła po­
za u edozwolonym wyrębem, prowadzo­
nym na wielką skałę, a wiodącym^w re­
zultacie do marnowania drzewostanu, za 
smarowywanie pni po wyciętych drze­
wach atramentem. 

W wyniku badań komisji pociągnię­
ci zostali do odpowiedzialności o pogwał 
cenie istniejących przepisów o ochronie 
leśnej wice - prezydent p. Wojewódzki 

ławnik Muszyński jako przedstawię ele 
magistratu m. Łodzi oraz p. Wiliam Gros 
srnati współwłaściciel lasów łagiewnic­
kich a temsamem wspólnik magistratu. 

(idy sprawa znalazła się na wokan­
dzie, pełnomocnik ławnilka Muszyńskie­
go mec. Żelazowski postawił wniosek o 
odroczenie rozprawy ze względu na nie­
obecność wice-prezydenta Wojewódi-
kiego, który znajduje się obecnie na urlo­

pie, oraz brak kilku ważnych dla sprawy 
świadków. 

Przedstawiciel województwa, komi­
sarz ochrony leśnej p. Nawrocki wnosił 
o dołączenie sprawy tej do sp raw r o na­
dużycia służbowe w lasach łagiewnic­
kich, znajdującej się obecnie u sędziego 
śledczego, a wytoczonej przez urząd pro 
Ikiuratorski przy sądzie okręgowvm w 
Łodzń. 

Mec. Żelazowski sprzeciwił <•'- wnio 
skowj , motywując tean, iż p. Nawrocki, 
jako plenipotent ochrony leśnej przekra 
cza swoje kompetencje, stawiając podob 
nv wniosek. P. komisarz Nawrocki może 
•(tylko oskarżenie popierać lub prosić o 
umorzenie sprawy. 

Sąd w osobach sędziego Januszew­
skiego oraz dwóch Jawnilków uznał wy 

mec. Żelazowskiego za słuszne i 
zadecydował sprawę odroczyć. 

DR. MED. 

J. L E Y B E R G 
choroby skórne, weneryczne 1 dróg 

moczopłclowych 
powróc i ł . 

Godziny przyjęć od 1—2 i od 5—7 pp. 
Traugutta S. Telefon 7-73. 

r 
K A R A L U C H Y 

i wszelkie inne robactwa lepi 
najradylcnlniej 

„MORANT" 
Żądać w aptekach 1 skl. aptecznych. 

Zagubiony został los V ej ki. 15 ej Lot. Państw. Nr. 4178. Łaskawy 
znalazca zechce zwrócić takowy za powyższy n wynagrodzeniem 

ESTSS B . W E L N B E R G 
ŁÓDŹ, PIOTRKOWSKA 4Ź, TEL. 7 - 8 7 . 

Los powyższy niniejszym unieważnia się. Zastrzeżeń e 2robio ne. m 

Bitwa na Pi. Hallera 
odbędzie się iutro o g, 

5 po pol 
Zjechała do naszego miasta najwięk­

sza polska impreza teatralna, organizu­
jąca przedstawienia „Bitwy pod Racła­
wicami" na wolnem powietrzu, przy u-
dziale zespołu art. katowickich, wielkich 
mas piechoty, kawalerii, artylerji, ludu 
krakowskiego, kosynierów, chórów, or­
kiestr 1 t. d. — w munduracli i kostiu­
mach z epoki kościuszkowskiej. Prze­
niesiona z desek teatralnych na wolne 
powietrze, „Bitwa" przeistacza się w je­
dyne swoim rodzaju, wspaniałe widowi­
sko batalistyczne, obfitujące w momenty 
o głębokim nastroju i silnej plastyce. 
Zwłaszcza sceny batalistyczne, jak utar­
czka pod Kozubowem i bitwa pod Racła­
wicami z kulminacyjną sceną ataku ko­
synierów na armaty moskiewskie wywo­
łują potężne wrażenie. Dodać należy, że 
„Bitwa" zostanie wystawiona w Łodzi 
tylko raz jeden — oraz że jej wysokie 
walory wzbudziły zainteresowań'* naj­
wyższych dostojników państwowych, z 
panem Prezydentem Rzeczypospolitej na 
czele, który przedstawienie „Bitwy" w 
Wilnie zaszczycił swą obecnością. P ro ­
tektorat nad przedstawieniem „Bitwy" w 
naszem mieście objął pan wojewoda 
łódzki. 

Wolno nie zamiatać 
podczas nabożeństwa 

w niedzielę i święta. 
W styczniu r. b. związki zawodowe 

dozorców domowych złożyły prośbę do 
komisariatu rządu na m. Łódź w sprawie 
zwolnienia dozorców domowych od za­
miatania ulic i polewania w porze odby­
wania nabożeństw. 

Komisariat rządu, po rozpatrzeniu tej 
sprawy, wyraził zgodę, by dozorewdo-
mowi w niedziele i święta wykonywali 
swe czynności (polewanie ulic, zamiata­
nie i t. p.) nie w porze odbywania nabo­
żeństw (10—13), lecz przed i po tych ro­
dzinach, a mianowicie od 9 do 10 rano i 
od 14 do 15-ej. 

Powyższe nic może mieć zastosowa­
nia podczas konieczności sprzątania ulic 
w wyjątkowych wypadkach (obfite ^pa­
dy śnieżne, Obchody 'flroczySttTIfrb Inne 
ważne przyczyny), kiedy dozorcy są zo­
bowiązani na każde zarządzenie przy­
stępować do pracy. W związku z tern 
do związków dozorców domowych na­
pływają zażalenia, że funkcjonał;..~ze 
policyjni zmuszają dozorców domowych 
do polewania i zamiatania ulic bez konie­
cznej potrzeby w czasie nabożeństw. 

Związki zawodowe przystąpiły do 
sporządzania odpisów zezwolenia wyda­
nego przez komisarjat rządu, które będą 
wręczane dozorcom domowym, aby mo­
gli się wylegitymować rozporządzeniem 
komisariatu rządu w sprawie niezamia-
tania ulic w czasie nabożeństwa. (R) 

Nawe! ta zaSnladisunla 
można otrzymać za? , 

mogę. 
Często zdarzało się, że pobierający 

zapomogi bezrobotni pracownicy umy­
słowi nic byli w stanie dostarczyć fundu­
szowi bezrobocia zaświadczenia o wyso­
kości ostanio pobieranego zarobku. 

Obecnie fundusz bezrobocia otrzyma! 
polecenie, by w tych wypadkach brać za 
podstawę przeciętny zarobek, wypłaco­
ny pracownikowi wedle norm, przyję­
tych w danej miejscowości, wreszcie, by 
w razie brajcu wszelkich danyc' s dla u-
stalenla tych zarobków, wypłacać bezro­
botnemu najidższą stawkę zapomogową. 

Bezrobotni, którzy z powodu braku 
takiego zaświadczenia nie otrzymują za­
siłków, winni zwrócić się z podaniem da 
komisji odwoławczej przy funduszu bez­
robocia, (b) 

eamoMlstwo kobiety. 
Dozorca domu przy ulicy Nap'órkov» 

skiego 5 wczoraj wieczorem zauważył w 
bramie tej kamienicy jakąś kobietę, 
dość elegancko ubraną, leżącą na ziemi. 
Była nieprzytomną. Wezwany lekarz po 
gotowia, który stwierdził zatrucie esen­
cją octową, nie móg ocucić i w stanie 
bardzo ciężkim przewiózł denatkę da 
szpitala w Radogoszczu. 

Policji dotychczas nie dało się stwiei 
dzić nazwiska samobójczynie 
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Nowy fyp szkoły. 
Kurs przysposobienia 

kupieckiego. 
Z Inicjatywy departamentu szkolnic­

twa zawodowego M. W. R. 1 O- P. po­
wstaje nowy typ szkoły handlowej. Bę­
dą to tak zwane „roczne szkoły przy­
sposobienia kupieckiego". 

Szkoły te mają na celu dać młodzie­
ży możność przygotowania się do prak­
tyki handlowej (przeważnie w skle­
pach) w dągu jednego roku. Oparte bę­
dą na innych podstawach, niż istniejące 
dotąd prywatne roczne kursy handlo­
we. 

Oprócz przedmiotów ściśle handlo­
wych wykładane tam będą: religia, ję­
zyk polski, nauka o Polsce i higjena. Po 
nadto młodzież będzie pobierała lekcje 
gimnastyki i będzie należała do hufców 
przysposobienia wojskowego. 

Szkoły takie ministerstwo wprowa­
dza przedewszystkiem w wojewódz­
twie śląskiem, gdzie inicjatywę minister 
stwa gorąco podjęta izba handlowa w 
Katowicach. Zorganizowała ona u sie­
bie, w porozumieniu z woj. śląskiem, re­
ferat oświatowy, angażując do jegn pro 
wadzenia p. inż. Piotrowskiego z War­
szawy. 

Od nowego roku szkol;—> powsta­
nie na Górnym Śląsku 6 takich szkół — 
w pierwszym rzędzie w Katowicach, w 
Królewskiej Hucie, Cieszynie i innych 
mniejszych miastach. Nowym typem 
szkoły handlowej zain ł n r*sowalI się 
również działacze w Małopolsce, szcze­
gólnie we Lwowie, gdy już w nowvm 
roku szkolnym powstanie kilka takich 
szkół, jedna specjalnie dla dziewcząt. 
Nadzór nad tern! szkołami obejmie dr. 
Fr. Tomaszek, zasłużony pedagog-han-
dlowlec i autor kilku dobrych podręcz­
ników z tej dziedziny. 

Targi Wschodnie 
zamteresowały stery 
przemysłowe Łodzi. 

W ostatnich dniach bawili w Łodzi 
przedstawiciele dyrekcji i zarządu Tar­
gów Wschodnich we Lwowie, którzy 
odbyli szereg konferencji w sprawie jak-
najliczniejszego udziału Łodzi w tegoro­
cznych targach. 

Na konferencjach tych uzgodnione zo­
stały poglądy przedstawicieli życia gos­
podarczego Łodzi na te sprawy. 

Zainteresowanie się targami uznano 
za b. pożądane nietylko ze względów 
gospodarczych, ale i ogólno-państwo-
wych. Lwów bowiem prędzej czy pó^-' 
niej, jako najbardziej wysunięty na 
wschód ośrodek handlowy odegra rolę 
punktu wyjścia dla przyszłej ekspansji 
gospodarczej na wschód, co dla Łodzi i 
jej włókiennictwa posiada doniosłe zna­
czenie. Targi Wschodnie stać się mogą 
skutecznem narzędziem tej ekspansji, pod 
warunkiem jednak noparcia ze strony 
sfer gospodarczych. (E) 

Jakie byty ceny 
na wczorajszym targu 

v żywnościowym. 
W dniu wczorajszym na rynkach łódz 

kich ceny przedsawiaty sie następująco: 
masło śmietankowe 5—5.50, osełkowe 
4.80—5.60, jajka 2.20—2.40, ser 1.70— 
1.80, twaróg 1.40—1.60, mleko 45 groszy, 
kartofle młode 26—28 gr., stare 27 gr., 
cebula 80—90 gr., szparagi 70—75 gr., 
ogórki 30—60 gr., szczaw 50—60 gr., sa­
łata 3—5 gr„ kapusta włoska 60--95 gr., 
kurczaki 3—4 zł„ indyk 13—15 zł., kacz­
ka 3—6 zł„ gęś 10—14 zł. (b) 

Żłobki dziecięce 
w fabrykach łódzkich. 
Inspekcja pracy przesłała organiza­

cjom przemysłu włókienniczego przepi­
sy w sprawie urządzania żłóbków w fa 
brykach łódzkich. Żłóbki te zakładane 
będą w fabrykach zatrudniających ponad 
100 kobiet. W najbliższych dniach usta­
lony zostanie wykaz takich firm, które 
zobowiązane będą do urządzenia żłób­
ków. Koszt budowy żłóbka obliczonego 
na 20 niemowląt, wyniesie od 18 do 25 
tys. zł„ urządzenie wewnętrzne 4500 zL, 
wreszcie koszty utrzymania jednego nie­
mowlęcia zł. 2.20. 

Personel takiego żłóbka składać się 
będzie z lekarza, kierowniczki, dwuch 
Pielęgniarek, praczki i dwuch służących. 

Mł«T,SlCie^PrT:ŚniętV d ° m u r u ' P 0Pełnił szereg fałszerstw. 
Młody student został skazany na 1 rok więzienia. 

W kwietniu bieżącego roku władze 
śledcze aresztowały 27-letniego Józefa 
•Hal-berna, b. studenta prawa, zamiesz­
kałego w hotelu „Polonia", który po­
pełnił cały szereg oszustw. Młodzieniec 
•ten znajdując się przed rokiem w bardzo 
ciężkich warunkach materjalnych zwró­
cił się z prośbą o pomoc finansową do 
•jednego z kolegów szkolnych, który po% 
życzył mu pieniądze na utrzymanie i wy 
najął mu mieszkanie. 

Po pewnym czasie otrzymał on po­
sadę agenta w sładzie wyrobów stalo­
wych Karola Arnekera, który był rów­
nież jego kolegą z ławy szkolnej. 

Halbern, nabrał w składzie towaru 
na sumę 7000 tysięcy złotych, obiecując 
w ciągu kilku tygodni uregulować ra­
chunek. 

Nie zapłacił jednak. P. Arneker, 
wyjeżdżając zagranicę, zażądał od Hal-
benna pieniędzy. 

Młodzieniec przyciśnięty do muru 
przyznał się, iż gotówkę otrzymaną za 
towar wydał i 
nie ma żadnych środków na pokrycie 

długu, 
P. Arneker nie chciał kolegi szkol­

nego oddawać w ręce policji i zgodził 
się na to, Iż Halbern zwróci pieniądze 
do 23 liitego ubiegłego roku na ręce p. 
Władysława Januszewskiego. 

Halbern w terminie nie uiścił należ­
ności.' 

Przynaglony przez p. Januszewskie­
go oświadczył, że 

ma otrzymać spadek 
po swym dziadku Szykierze, właścicielu 
•składu win i wódek przy ulicy Północ­
nej 1, w wysokości 7 tysięcy 800 dola­
rów, na dowód czego przedstawił wy­
rok sądowy, zaopatrzony w podpisy sę-
dzriów sądu okręjgowego. 

Halbern zapewnił pana J„ Vi otrzy­
manie części spadkowej jest kwestja 
najbtoszych dni, to też ten 

spro!ocn gował mu zapłatę długu. 
Gdy po pewnym czasie p. J. ponow­

nie domagaj się pieniędzy, Halbern dał 
mu pięć wekslli po 1000 złoty wystawio­
nych in blanco, podpisanych przez 
współwłaściciela składu win i wódek 
Emanuela Szykiera. 

Miał to być kilkudniowy deposyt, 
gdyż twierdził on, ii 

lada dzień otrzyma pieniądze* 

Dziewczyna tonęła w ustępie. 
Umysłowo-chora niewiasta rzuciła się do dołu klo-

acznego. 
Straszny wypadek wydarzył się 

wczoraj w godzinach przedpołudnio­
wych na posesji przy ulicy Wschodniej 
4 9 . Lkatorzy tej posesji zaalarmowani 
zostali przeraźliwęjni krzykami wydo­
bywającymi się z ustępu. 

Pośpieszyli więc na ratunek. 
W jamie kloacznej 
tonęła młoda, naga dziewczyna* 

Na podłodze leżały jej suknie i bielizną. 
Nieszczęśliwą trudno było wydobyć 

z jamy. Nikt z lokatorów nie miał odwa­
gi pogrążyć się w nieczystościach, by 
w ten sposób uratować dziewczynę, 
której i t 

groziła niechybna śmierć, 
' Sytuacja lej pogarszała się z każdą 
chwilą. Nie mogła nawet wołać o pomoc. 

Mieszkańcy domu, widząc, że niema 
ant chwili do stracenia telefonicznie we­
zwali- straż ogniową. 

Przybyły 11-gi oddział straży ognio­
wej pod kierunkiem starszego topornika 

Kosa zajął się jej ratunkiem. Jeden z 
strażaków po lince spuścił się do jamy 
kloacznej, przewiązał dziewczynę sznu­
rami, poczem / 

wyciągnięto ją na podłogę. 
Była ona nieprzytomna. 
Po upływie kilkunastu minut lekarz 

ocucił ją. Stan jej nie budzi poważniej­
szych obaw. 

Dziewczyna okazała się córką loka­
tora tego domu, 20-letnia Ryfika Zonen­
berżanka. Zonenberżanka w przeciągu 
czterech lat znajdowała się na kuracj i 

w szpitalu dla uniysłowo-chorych 
w Kochanówku. Przed kilku miesiącami 
powróciła do domu. Ponieważ rodzice 
stwierdzili, dż zdradza jeszcze objawy 
obłąkania, otoczyli ją troskliwą opfeką. 

Wczoraj rano dziewczyna wymknę­
ła się z domu. Nikt nie zauważył jej zni-
knięcia. Zonenberżanka udała się do ubi­
kacji, rozebrała się tam do naga, poczem 
rzuciła się do jamy kloacznef. 

das. 

Pan Januszewski podejrzewając, ii cała 
ta sprawa jest nieczysta, udał się do E. 
Szykiera, któremu przedstawił otrzyma 
ne weksle. 

Okazało się, iż Halbenn 
sfałszował podpis p, Szykiera na wek­

slach, 
/prócz tego zaś podrobił wyrok sądowy 
z podpisami sędziów. 

Stwierdzono, iż istotnie Halbern na­
leżał do spadku po p. £. Szykierze, icc? 
przed kilku laty 

sprzedał swoją cześć spadkową. 

(HaDberm został aresztowany i wczoraj 
znalazł się przed sądem okręgowym. 

Oskarżony na sprawie przyznał się 
do sfałszowania weksli twierdził' jednak, 
iż nie przywłaszczył soWe pieniędzy p. 
Anekera, z którym pozostawał w sto­
sunkach handlowych. 

Św. KornLański opowiada, iż swego 
czasu zaopiekował się Halberncm. kole­
gą szkolnym, który był bez dachu nad 
głową i środków do życia. Mówił on nm 
często, że został pokrzywdzony przy 
podziale spadku. Dlaczego M-ięc nie wy­
stępujesz na drogę sądową? — pytałem 
go. Halbern wyjaśniał, i e 

przysięgał na grobie matki, 

i± tego nie uczyni. Początkowo praco­
wał energicznie Jako agent p. Aneke­
ra. Później zaniedbał się w pracy. 

Świadek Januszewski zeznaje zgod­
nie z aktem oskarżenia, do łając, iż czę-

[fsto pożyczał Halibernowi po 25—50 zło 
tych rzekomo 
< na odpisy wyroków spadkowych* 

P, Emanuel Szykier twierdził przed 
sądem, iż Halbern otrzymał swą część 
•spadkową przed kilku laty ł wówczas 
został spisany akt u rejenta. 

— Nie mam zamiaru go bronić — mó 
wi — jego ojciec i brat byli nienormalni. 
Co się tyczy niego, to nigdy dotychczas 
takich sztuczek nie robił. 

Prokurator Skahdczewtskł domagał 
*s4< surowej kary dla oskariżonego. 

Sąd skazał go na rok więzienia, za-
rniem łającego dom poprawy. das. 

Zeznanid świadków są dowodem 
uiszczenia długu wierzycielowi. 

Znamienny wyrok Sądu Najwyższego. 
Sąd pokoju w Łodzi rozpatrywał cie­

kawą sprawę, która ze względu na swe 
podłoże, posiada zasadnicze 'znaczenie 

Jan Koziewski pożyczył sobie od swe­
go kuzyna Mitmana pewną sumę pienię­
dzy, którą ratami spłacał, nie biorąc jed­
nak żadnych pokwitowań ani dowodów 
na zwrócone pieniądze. Poąieważ zaś 
w procedurze cywilnej istnieje przepis, 
że nie można zeznaniami świadków do­
wodzić okoliczności, dla których wyma­
gany jest według prawa dowód na piś­
mie, Koziewski wytoczył skargę przed 
sądem pokoju w Łodzi, gdyż zachodziła 
tu zasadnicza kwestja, czy sąd władny 
jest zastosować przepis ten z urzędu, czy 

tylko wtedy, gdy strona przeciwna opo­
nuje. 

Na rozprawie powód domagał się po 
zbadaniu szeregu świadków o uznanie 
długu z wyroku za uiszczony na tej za-
sodzie, że zapłacił wszystko, co był wi­
nien, lecz nie odbierał pokwitowań ani 
żadnych dowodów na to. 

Pozwany Mi-tman nie oponował, wsku­
tek czego sąd, po zbadaniu świadków, u-
znał dług ten za zapłacony. Sprawa 
przeszła następnie do sądu najwyższego, 
który zatwierdził wyrok i nie uważał za 
uchybienie przepisom prawnym dopusz 
czenie badania świadków na uiszczenie 
długu. (E) 

Wycieczka starostów 
przybędzie do Łodzi. 
W dniu dzisiejszym przybywa na ta* 

ren województwa łódzkiego specjalna 
wycieczka starostów, która w końcu b. 
tygodnia zawitać ma do Łodzi. Wyciecz­
ka ta, zorganizowana przez min. spraw, 
wewnętrznych, zwiedzi najpierw Kalisz, 
następnie Częstochowę, poczem przybę­
dzie do Łodzi. 

W wycieczce tej bierze udział 25 sta­
rostów, przeważnie województw połud­
niowych kraju. Ma ona na celu zwiedze­
nie szeregu powiatów i bliższe zapozna­
nie się z organizacją starostw, organów 
samorządowych, pracą społeczną i akcją 
prowadzoną zarówno przez starosów, 
jak i przez czynniki społeczne, wreszcie 
z całokształtem zagadnień, jakie stoją 
przed starostami w każdym ze zwiedza­
nych powiatów. (E) 

Dyżury w aptekach. 
Dziś, w nocy dyżurują następujące 

apteki: F. Wójcickiego (Napiórkowskie­
go 27), W. Danieleckiego (Piotrkowska 
nr. 127), P. Unickiego i Cymera (Wól­
czańska 37), Leinwebera (Plac Wolno­
ści 2), J. Hartmana (Młynarska 1), J. 
Kahana (Aleksandrowska 80). (b). 

INSTYTUT TERAPEUTYCZNO-ODTLUSZCZAJĄCY 

P A R A F I N E U M 
P O D K I E R O W N I C T W E M LEKARSK1EM 

WARSZAWA-MIODOWA 12. — Tel . 1 5 0 - 2 0 

O D T Ł U S Z C Z A N I E 
L E C Z E N I E 

otyłych zaoomocą natryskowych 
okładów parafinowych, 

reumatyzmu, artreWzmu ischiasu i t. d. 
Zaporaoca natryskowych okładów parafinowych. 
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Place 
Budynki 
Maszyny 
Samochody 
Urządzenie biura 
Zaprzęg 

t-apiery procent. 
Sumy przechodnie 

Kasa gotówka 
ą w bankach 

Weksle w portf, 
, wysł. do ink. 

Dłużnicy 
„ dostawcy 

Remanenty 

S t a n c z y n n y 
232,443,— 
615 181,— 
621 670,79 

19,249 42 
4,529,50 

6ó0 — 

Zł. 
• 

ZŁ 25.000,— 
10.990.50 

Zł. 8,279,95 
4.383,19 

ZŁ 80.354.41 
1,899,— 

ZŁ 356,185,44 
831 08 

Zł. 1,493.723,71 

35,990,50 

12,663.14 

82,253,41 

» 357,016,52 

. 2 084.489.42 
Zł. 4.066.136 70 

S t a n b i e r n y 

1,200,000.— 
250,362,40 
9S 557,95 

KAPITAŁY: 
Akcyjny z\. 
Zasobowy 
Amortyzacyjny 

Pożyczka długoterminowa 
Akcepty 
Wierzyciele Zł. 1,065 678.14 

dostawcy 29 475.04 
Dywidenda niezapłacona 
Sumy przechodnie 
Zysk 

Zł. 1,528 920.35 

333,914 — 
937.445,85 

1,095,153,18 

18,151,04 
27,140 92 

12p.4ll.36 

W y d a t k i . 
Rk. Bilansu (strata 1925 r.) 

R a c h u n e k z y s k ó w i s t r a t , 

Zł 4,066 136,70 

Prowizji bank. 
Piocentów 
Różnicy kurs. 
Podatek miejsk. 

„ państw. 
. przem. 

Wątpi, dłużnik. 
Nadwyżka (zysk) 

ZŁ 16,357.— 
866,937,83 
100,506,40 

6,640,64 
9,112,07 

119,140,59 
7,327 57 

ZŁ 236,560,60 

626,022,10 
125 4H.36 

Zł. 987 994,06 

Wystornowanie różnicy kursowej z pożyczki 
długoterminowej 

Zwrot z rachunku podatku majątkowego 
Rk. Fabrykacji zysk brutto 

D o c h o d y . 

Zł. 209,328.— 
13,656,33 

76" ,009 73 

Bilans oraz rachunek Zysków i Strat Walne Zgromadzenie Akcjonarjuszów zatwierdziło w dniu 20 czerwca 1927 
ZŁ 987,994.06 

T e g o r o c z n e z b i o r y . 
„Hat der Bauer G d d — hafs cUelzWory na 8 5 3 maj, buazli. U m i e s z c z a n i e I m « d « ™ n ł A w ^ S . • . „Hat der Bauer 

fiantze Wdt". 

Kiedy chłop ma pieniądze — M A )e 
cały świat. 

Specjalnie w krajach rolniczych pro­
gnoza o^ólno-gospodarcza opierać się 
musi na prognozach dla rolnictwa* 

Pod tym względem trzeba stwier­
dzić, i e sytuacja zapowiada się niesbyt 
korzystnie* 

Rozumie się, dla Polaki korzystnym 
j e s t rok nietylko z nadwyżką zbóż po­
mad własną konsumpcją ale, co niemniej 
w a i n c , — z dobrem! cenami na rynku 
światowym. W jednym i w drugim kie­
r u n k u rok zapowiada się nieszczególnie* 

Urodzaj jest nie lepszy od urodzaju 
z roku 1926-27, Jeżeli w tym roku im­
port zrównoważył już całkowicie eks-
p o t t — to przy staraniach racjonaliza-
c y j n y c h ze strony rządu w zakresie 
•przemiału itp, modemy w tym roku mieć 
hv najlepszym razie całkiem nieznaczną 
nadwyżką wywozową* 

Niestety, bardzo wątpHwem Jest, czy 
uda sią ją dobrze sprzedać* 

J e s z c z e przed paru tygodniami sytu­
acja na międzynarodowym rynku zbożo­
w y m zapowiadała się bardzo silnie* Do­
noszono o przypuszczalnie fclych zbio­
r a c h w Kanadzie. Stany Zjednoczone 
miały rzekomo liczyć sią ze zbiorami po 
<niżej przecięcia z lat powojennych. Zbio­
r y europejskie zapowiadały sią nieszcze 
golnie* 

Od paru dni atoli raporty zbożowe 
mają tenor zgoła odmienny. Okazuje sią 
z e w Kanadzie zbiory bądą wcale niez­
łe* a tylko sią opóźniły* Natomiast nie* 
bywałe ważne informacje napływają ze 
Stanów. Liczą sią tajm mianowicie nie­
tylko ze zbiorami — jak sądzono — nii-
szemi od przecięcia powojennego, ale 
przeciwnie z rekordem nienotowanym w 
ostatniem dziesięcioleciu. 

Wobec zeszłorocznego ogólnego zbio 
X V 632 miii* buszli,szacują tegoroczne 

zbiory na 8 5 3 milj* buszlL Umieszczenie 
rekordowego zbioru na rynkach świato­
wych bądzie niewątpliwie niełatwe. 

P N C E A T M T F B O N * zeszłorocznym rekor­
dem zbiorów w bawełnie — rolnictwo 
amerykańskie widzi sytuacją w bardzo 
ciemnych kolorach; organizacje sprze­
dażne rozrastają sią i obejmują coraz 
większe obszary. 

Być może, ie obawy takich kompli­
kacji, jakich doznał w zeszłym roku ry­
nek bawełny, są i przedwczesne i prze­
sadzone. W każdym razie dla krajów 

producentów zbóż sytuacja bądzie dość 
utrudniona. 

Oczywiście dla Polski zbiory pszeni­
cy mają doniosłość pośrednią* Jest je­
dnak zrozumiałem, że tendencja słaba 
dla pszenicy automatycznie odbija sią na 
tendencji dla głównego polskiego arty 
kułu eksportu zbożowego — żyta. 

Uwagi powyższe w odniesieniu do 
Polski o tyle są słuszne, o ile rzeczywiś­
cie da się uzyskać nadwyżka eksporto­
wa* Gdyby było przeciw nie, mielibyś­
my szczęścia*,, w nieszczęściu. A. Z. 

G I E Ł D Y . 
GOTÓWKA. 

Dolary 
CZEKI* 

Belgja 124.40. 
Holandja 358,50. 
Londyn 43.42. 
Nowy Jork 8-93. 
Paryż 35.01, 
Praga 26.51, 
Szwajcarja 172.40. 172 . 25 . 
Wiedeń 125.90. 
Włochy 48.66. 

PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY 
ZASTAWNE, 

Dolarowa 82. 
Konwersyjna 62. 
4 i pół proc. listy zastawne ziemskie 

zł. 56,50, 56. 56.50. 
8 proc. listy Tow. Kred. m. Warsza­

wy zł. 72. 77, 
4 i pół proc. Tow. Kred. m. Warsza­

wy zł. 62.50. 
Kolejowa 102.50, 103. 
Listy Banku Gospodarstwa Krajowe­

go i Rolnego 92. 

AKCJE. 
Bank Dyskontowy 130. 
Bank Polski 137.50, 139. 
Bank Handlowy 6.60. 
Bank Zarobkowy 80, 78, 79 
Częstocice 2.90. 
Węgiel 88. 
Lilpop 27.50, 28. 
Rudzki 223, 222. 

Zawiercie 32.75, 32.90. 
Borkowski 3. 
Oufcier 4.50, 4.55. 
Nobel 47.50, 48. 
Modrzejów 8.80, 9. 8.90. 
Starachowice 53.50, 55.75. 
Żyrardów 16, 1625. 

NOTOWANIA ZŁOTEGO POLSKIEGO 

w dniu 26 lipca 1927. 

Londyn za 1 funt szterl. 43.50 
Za 100 złotych: 
Zurych 58.00 
Berlin 46.85-47.25 
Wypłaty na Warszawę, Katowice i 

Poznań 46.90—47.10 
Gdańsk 57.71—57.85 
Wiedeń czeki 79.18—79,46 

sp. akc. Karolewska Manufakturo 
Karol Kroening. 

Spółka akcyjna Karol Kroening zam. 
knęła bilans zeszłoroczny zyskiem z gó­
rą 600.000 złotych. Mimo wysoklĆF, 
świadczeń podatkowych i socjalnych wj 
noszących 424.213,37, a będących odpo­
wiednikiem nadmiernego obciążenia \a 

t te j dziedzinie, zysk wyniósł 24.7 proceni 
kapitałów własnych (2.465.934.02). Jak­
kolwiek zysku nie należy identyfikować 
z rentownością kapitału, gdyż prócz a-
mortyzacji uwzględnione być muszą ko­
szta kapialów rezerwowych, wynik tei 
można uważać za pomyślny i świadczą* 
cy o żywotności przedsiębiorstwa. 

1 Stosunek kapitałów własnych do in­
westowanych (ogółem 1.896.445.51) jea 
pomyślny, gdyż nieomal 23 proc. pracuje 
w formie kapitału obrotowego. Uwzglę­
dniając tę różnicę oraz pozycję wierzy­
cieli (1.930.176.84) i akcepty (394.298.C2l 
kapitał obrotowy można określić w wy. 
sokości 2.893.964.17. W tych warunkacł 
pozycja wierzycieli świadczy o zaufanit 
zagranicy do firmy, która chce wyzys 
kać w najwyższym stopniu swe możno 
ści produkcyjne. Spółka akc. Kroenini 
zatrudniała zarobkowo inne przędzalnie 
co odbiło się oczywiście również na wy­
sokości pozycji wierzycieli. 

Kredyty zagraniczne (a więc akceptj 
i wierzyciele) są z nadwyżką pokryti 
przez warość remanentów (2.047.543.18) 
i dłużników (673.764.55). Pogotowie ka­
sowe (85.006.32) stanowiło dostateczną 
bo z górą 12 proc. rezerwę portfelu wek« 
sli klijentowskich (679.425.99). 

O ostrożnej polityce sprzedażne! 
świadczy fakt, iż straty wyniosły zaled­
wie 13.788.34, co w stosunku do zyski 
brutto wynosi zaledwie 1.3 p roc 

Dolar w 
W dniu wczorajszym kurs dolara na 

łodzkhn rynku walutowym wynosił w 
płaceniu S;9l i pół i 8.92 i pół w żądaniu. 
Tendencja wyjątkowo spokoina. Obrotv 
małe. 

. * 

Na łódzkiej giełdzie pieniężnej obra­
cano wczoraj dolarami po kursie 8.91 I 
pół. Obroty kilkutysięczne* Akcje bez 
żadii^o zainteresowania. 

HUTA BISMARKA. 
Berlin, 26 fcpet 1931 

Zebranie generalne Huty Bismarka w Betftak 
uchwaliło wypłatę 5-proc. dywidendy (w ubieg* 
lym roku nie było żadnej wypfaity z czystego zy« 
sku 1.31 milj. złotych w zlocie. Dalej postano­
wiono podniesienie kapitału o 15.2 nu*!i. złotycł 
w złocie, Z tego 8 milj. ma być użyte m skui 
akcji huty żelazne] Silesia, reszta zaś pozosta* 
nie w portfelu towarzystwa. W roku bkiącyq 
wszystk ie oddzhiły za wyją*ldem oddziału s ta | 
8 złach eta ej zatrudnione są zadawalająco. Hut* 
Bismarka zamierza odsprzedać s w ć j odzUt W 
Katowickiem TawzyrcysU/te S. A* 

http://12p.4ll.36
http://394.298.C2l
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K A R O L K R O N I N G i S — 

Spółka Akcyjna w Łodzi 

B I L A N S Z A M K N I Ę C I A 
n a d z i e ń 3 1 - g o g r u d n i a 1 9 2 6 r . 

S t a n c z y n n y S t a n b i e r n y 
Nieruchomości 
Maszyny 
Inwentarz biurowy 
Środki lokomocji 
Kasa 
Remesy 
Papiery procentowe i udziały 
Dłużnicy 
Sumy do stopniowego umorzenia 
Remanenty 
Sumy przechodnie 

• 

Zł. 751,057.59 
„ 1,082,346.01 

23,086,54 
39,955.37 
85,006.32 

679,425.99 
. 54,752.— 

673,764,55 
111,973,77 

„ 2,047,543.18 
9,916.50 

Zł. 5,558,827.82 

Kapitał akcyjny 
„ zapasowy 
. amortyzacyjny 

Wierzyciele 
Akcepty 
O. J. Schultz, Rach. hyp. 
Dywidenda niewypłacona 
Sumy przechodnie 
Straty i Zyski — Zysk 

Zł. 2 100,000.— 
101,329.44 
264,604.58 

„ 1,930,176.84 
„ 394,298.82 

106,466.70 
36,40 

61,602.16 
„ 600,312.88 

Zł. 5,558.827 82 

R a c h u n e k Z y s k ó w i S t r a t n a r o k 1 9 2 6 
Podatki 
Świadczenia socjalne 
Ogólne straty w r. 1926 
Amortyzacja sum do stopn. umórz. 
Zysk 

ZŁ 357,832.94 
66,380.43 
13,788,34 
11.960.76 

600,312.88 

Zysk brutto z fabrykacji 
Pozostałość zysku z 1925 r, 
Różne wpływy 

Zł. 1,050,275.35 

Zł. 1,041,690,30 
2,716.31 
5,868.74 

Zł 1,050,275.35 

Bilans powyższy z rachunkiem zysków i strat oraz podział zysków zatwierdzony został 
przez Wałne Zgromadzenie Akcjonarjuszów, odbyte w dniu 15 czerwca 1927 roku ———̂—— 

Wiadomości gospodarcze. 
PRASA WIEDEŃSKA O LODZI. 

u Wiedeń, 26 lipca 1927. 
Jteue Freie Fresse pteze: Łódzki praemysł 

włókienni czy, który w czasie Inflacji oraz długo­
trwałego kryzysu sanacyjnego ponosił straty, w 
ciągu roku 1926 wykazał oznaki procesu konso­
lidacji. Ogłoszone niedawno sprawozdania rocz­
ne za role 1926 dowodzą., ie prosperacja tej gałę­
zi przemysłu polskiego znacznie się wzmocniła. 

Podczas gdy rok 1925 zakończył się dla więk­
szości wielkich towarzystw akcyjnych 

znaczne-
ml stratami, to roku 1926 wykazuje znaczne do­
chody czyste. Do przeciętnych należą dochody 
czyste w kwocie l mlljona złotych. Istnieją 
wszakże i takie towarzystwa, które i za rok 1926 
wykazują, acz niewielkie, ale Jednak straty. Szy­
kuje się w Lodzi nowy ruch podwyżkowy dla 
płac Nadzwyczaj pomyślne położenie, powodu­
jące często konieczność wprowadzenia podwój­
nych zmian I potęgujące eksport, skłania robotni­
ków do wystawiania nowych żądań, o których 
naradę Jeszcze dyskutuje się w obrębie poszcze­
gólnych fabryk. Również i w Bielsku rozpoczęła 
się akcja podwyżkowa. Robotnicy żądają pod-
wyżki o 25 procent. Natomiast przemysłowcy 
wskazują na to, że nawet najmniejsza podwyżka 
robocizny uczyni przemysł polski całkowicie nie­

zdolnym do konkurencji na rynkach zagranicz­
nych, W warszawskim przemyśle pończoszni­
czym strejk trwa Już od szeregu tygodni bez wi­
doków na załagodzenie go, 

POŻYCZKA DLA WIEDNIA UPADŁA. 
New-York, 26 lipca 1927. 

Na Wallstreet głoszą, że gmina Wiednia zre­
zygnowała z podjęcia w Ameryce pożyczki 30 
milj. dolarów. Pozostaje otwartą kwestja, czy 
ta rezygnacja była przymusowa, czy też dobro* 
wolna. Z miarodajnego bowiem źródła dowia­
dujemy się, że zaufanie zagranicy wprawdzie nie 
do finansowej zdolności gminy, bogato uposażo­
nej, ale do Jej moralnej odpowiedz i a 1 noścd zosta­
ło w ostatnim czasie mocno zachrwiane. Juź 
oświadczenie gminy o przejęciu kosztów ubezpie­
czenia kredytów ubezpieczeniowych na Interesy 
w Rosji powtórzone kilka dni po aferze Arcos'u, 
"wywarło w zagranicznych kołach finansowych 
jaknajgorsze wrażenie, jako dowód lekkomyślno­
ści ze strony małej Austrji, która nie korzysta 
z pouczających przykładów innych państw. Z o-
statmch zaś wypadków wiedeńskich wyciągnięto 
naukę, że gm. Wiedeń nie jest dostatecznie doj­
rzałą politycznie, aby mogła samodzielnie wy­
stępować zagranicą . 

S p r z e d a ż h u r t o w a i d e t a l i c z n a . 

'W y S T R Z E G AU l\Ę N A $ L A D O W N I C T W 

politechniKi 
szuka Kondycji 

ewenf nali e Meli 
Chętnie wyjedzie 

Oferty 
sub .Student* 

w adra. Republiki. 

i nmi i 
fron&owb 

skromnie umebłowa 
ne. Andizeja .V 43 
ra, J3 19 

Z A R Z Ą D G M I N Y 
w y z a . IfiiisllBi m. Łodzi 

podaje ninlejszem do wiadomości, że IV cz^ść rejestru poborczego na 1926 rok, zawierająca płat­
ników z ulic: Kilińskiego, Konstantynowskiej, Nowomicjsklej, Nowo-Targowej, Piramowicza, PL 
Wolności, Południowej, Przejazdu, PrzędzalnlancJ. Pustej/Radwańskie), Sienkiewicza, 6-go Sier­
pnia, Skwerowej, Traugutta, Wschodniej, Wólczańskiej, Żeromskiego i Lipowej została przez 
Ministerstwo W. R . ! O. P. zatwierdzona I wzywa płatników, zamieszkałych przy powyższych u-
licach do wpłacenia składki w terminie 14 dni do kasy Łódzkiego Banku Dyskontowego (Piotr­
kowska 43). 

Po upływie tego terminu składka podwyższona zostanie, w myśl reskryptu Ministerstwa W. 
R. i O. P. z dnia 6. II. I 24. II. 1924 roku o 20 procent I wraz z kosztami i karami za zwlokę ściąg 
nięta będzie w drodze egzekucji przymusowej. 

Łódi, dnia 26 lipca 1927 roku. 

Lezioni (Wm 
(conversaziunt\ 

grammatlca, lelke-
ratura) in cgne i i > 
norlna laureata in 

lettere 
Tel, 39-85 dalie 

9—1 e dalie 5 - 8 

P O K Ó J 
frontowy 
umeblowany, 2 ok­
na, do wynalęcla 

Piotrkowska 87. 
m. 8. Obe rzec mo-

zna 9—5. 

PiHisn lamnika UsoiiHi MIII 
„ B U B M A " wl. C. Gtnfiiii i S-ta 

Warszawa, pl Żelaznej Bramy 8, tel. 122-99 
zawiadamia Sz. P P . Odtwórców, iż posiada na składzie 

w większych itościaon 

r y ż oraz mąftę ryżową na pasz; (htirnill) 
Łaskawe zamówienia prosimy kierować do nos, 

lub do naszych przedstawicieli P.p. 
Ł. Ubfał, Warszawa Bonifraterska 28, tel 145-61 
H. LemKowice, Sosnowiec, Zygmunta 1, 

Za transporty ryżu wysyłane z Waroiawy opłaca się 
fracht 5 klasy taryfy kolejowej 
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S Ó L GŁOWY i WYCZERPANIE 
oraz zaburzenia żołądkowe, dolegliwości wątro­
by, nerek, kamienie żółciowe, reumatyzm, arlre-
łyzm, cierpienia hemoroldalne sa powodowane 
przeważali złą przemiana, n •' *H i zanieczy­
szczeniem krwi w organizmie- lu >> 
Złota z Oór Harcu t w a LAUERA 
sprzyjają dobrej przemianie materj pobudzają 
trawienie, oczyszczają krew, a przedewszystklem 
uzdrawiają żołądek I powodują regularne dzła 
łanie wątroby I nerek, oraz osuwają obstrukcje. 
Zio ła z Gór Harcu D-ra LAUERA 
usuwają z organizmu zbyteczne nieużytki oraz 
przeciwdziałają tworzeniu się osadów, następ­
stwem których Jest reumatyzm i artretyzm. 
Zio ła z Gór Harcu D-ra LAUERA 
usuwają I zapobiegają tworzeniu się kamieni 
żółciowych oraz łagodzą cierpienia hemoroldalne 
Cena */» pudełka zł. 1,50, podwójne pudełko zł, i 50 
Sprzedaż w aptekach I składach aptecznych 

* x x x x x x x x x x x x x x x x x x 
P I E R W S Z A 

LECZNICA LEKARZY SPECJALISTÓW 
pracy ul . P i o t r k o w s k i e ! 17, (drugie podwórze) 

Z a c h o d n i e ] 5 2 , t e l . 3 4 - 6 7 . 

Gabinet elektro t śwUtłoIeczniczy Roentgenoterapja, 
świeilanłe (lampa kwarcowa). 

Przyjmują chorych we wszystkich spęcjaln, następ. lekarze 

Na 

Dr. Ai.TENBEROER 
Dr. ARTYFlKlEWlCZ 
Dr. CZAPLICKI 
Dr. DUTKIEWICZ 
Dr GAJEWICZ 
Dr. GARL!NS<I 
Dr. ŁUGOWSKI 
Dr, MAJEWSKI 
Dr. MAKX 
Dr. MICHALSKI 

Dr. MILODROWSKl 
Dr. NOWICKI 
Dr, OLSZEWSKI 
Dr. SKIBIŃSKI 
Dr. SKUSIEWICZ 
Dr. STAWOWC/.YK 
Dr. STARZYŃSKI 
Dr. ZAŁĘSKl 
Dr. ZIEGLER ARTUR 
Dr. ZIEGLER ED (Jr 

Leczn ica o t w a r t a c o d z i e n n i e o p r ó c z i w l ą t 

lekarzy specjalistów i gabi­
net leiiarsko-dentystyczny — Lecznica 

„ S A M I T A S " 
Cegie ln iana 2 9 , te l 4 4 - 5 1 

l e k a r z e s p e c . 
Dr. Laski 
Dr. S z . M a ł o w l e t 
Dr, M o r t k o w i c z 
Dr. Prybutakl 
Dr. H. Kakou/skl 
Dr. G. R o s e n b e r g 
Dr. R o z e n b l a t t o w a 
Dr. Szajerowficz 
Dr. A. S s t a j n b e r g 
Dr. I. S z t a j n b e r g 

L e k a r z e dentyśc i* 
Cukier I I Krentcka-Cypln 
Grlt iaztajn-Harkawl || S z a c k a . 

Analizy moczu.krwl, plwocin i i d, 

m Przyjmuje, n a e t . 
Dr. ETngol 
Dr. Frld 
Dr. G e r s z t a j n 
Dr. C u t a z t a d t 
Dr. Imfich 
Dr, I z y g s o n 
Dr. K a c e n e c s o n 
Dr. S. Kantor 
Dr L e w l n s o n 
Dr. L e w l n a o n o w a 

••aa ^hatr wnD̂ BbwN̂ r H ^a^a^ •aa>4aa^aî VP ^ar 

w 

pod kierunkiem D-ra WANDY KAUFMANY 
HIRSZBEROOWEJ l FELICJI KĘDRZYNY 

c z y n n y . 

Zgłoszenia przyjmuje sie na miejscu lub 
Narutowicza 30 m. 7, tylko między godz. 

południu, Telefon H* 83 

w Łodzi 
1—2 po 

eiliiHia J . Druhera Zawadzka 11 
poleca bogaty wybór wszelKiej Kosme 
tylii krajowe] i zagranicznej po ce 

nach bardzo niskich. • • 
Uwaga: Puder Cotjego i Hubigana na wagę 

Dużo czasu i pieniędzy! 
zaoszczędzisz sobie używając proszku do prania 

nie zawierającego żadnych i 
szek niszczących 

szkodliwych 
bielizną. 

domie-

I 
I : J 

Jedyny specjalny, (od 1863 r, egzystujący). Zakład 

K e f i r u L e c z n i c z e g o 
K. S I G A L I N Y 

nagrodzony 34 najwyzszemi nagrodami (ostatnia na Zjefdzle Lekarzy 
1 Przyrodników w Warszawie w czerwcu 1925 t.) 

Anemja, gruźlica, choroby źołqdka, nerek, rekonwalescencja. 
Również firmy K, Sigaliny KEP1ROGEN I najlepsza ŚMIETANKA 

homogeni zowa na I stcrelłzowana 
Kefir i śmietankę można wypić na miejscu, 

Na żądania dostawa do domu. 
ul. Narutowicza (Dzielna) 6, Tel. Nr. 4640. 

Nkriejszym zawiadamiamy, Iż przy Egzekuty­
wie „Federacji Żydowskich Organizacji Studenc­
kich znajdującej się w Nancy zostało założone 
Centralne Biuro Informacyjne, które udziela do­
kładnych raformacjj o studjach oraz warunkach 
życia we wszystkich miastach uniwersyteckich 
Francji. 

Prosimy w celu uniknięcia nieporozumień o 
adresowanie wszelkich listów bezpośrednio do 
Nancy na adres następujący: 

Union ki toiatioas des Etndiants Jiiti 
e n F r a n c e 

U Rug do flant-Soiirpis 24. Nancy. France 
Na koszta porta prosimy dołożyć do każdego 

listu 2 zlotc. 

L 
Dr. med. 

Choroby narek, 
pęcherza i dróg 

moczowych, 
Przyjmuje od 4—7 
NAWROT 8 . 

telefon 19-90. 

Lekarz - dentysta 

F. 
przyjmuje w lecz­
nicy przy ul. Piotr-

kowsklej 294 
codziennie od god-

2—7 wlecz. 

L E C Z N I C A 

lekarzy specjalistów I gabinet denty-
— styczny ()riy Górnym Rynku, — 
P i o t r k o w s k a 2 9 4 , tel. 22-89 
p.y przystanku traraw. pabjanłcklcb) 
przyjmuje chorych w chorobach wszyst­
kich specjalności od g, 10 rano do 6-ej 
po poł. Szczepienie ospy, analizy (mo­
czu, kału, krwi, plwocin etc.) operacje 

opatrunki. 
Porada 3 z ł o t e . Wizyty na mieście. 
Zabiegi i operacje od umowy. Kąpiele 
świetlne. Naświetlania lampą kwarco­
wą. Roentgen, Zęby sztucane, korony 

zjote, platynowe i tncaty. 
W niedziele I święta do godz 2 po pol, 

l prawami gimnazjów państwowych 
Gimnazjum męskie 
L. SzaKina w lodzi Piolrkowska 18 

Kancelaija czynna wc wtork i 
I c zwar tk i o d g o d z . 11—1 

Dr. Józef Szwajcer 
akuszerja i choroby kobiece 

POWRÓCIŁ 
POMORSKA Nk 7, TELEFON Ns 27-84 
przyjmuje od 6—7 po poł, 20 

W centrum 
M I A S T A 

rkowsklej 

ied do sprzedania 
zaprowadzony Interes z lokalem skła­
dającym się z dużego sklepu z 2 duże-
mi wystawami 1 6 przyleglcmi poko­
jami 

Ewenetualnic odstąpię sam lokal. 
Oferty sub: „A. Z. 25" do administracji. 

Syndyk tymczasowy upadłości „N. 
I, Krongokr* wzywa wierzycieli te| u-
padł ości, aby w ciągu 40 dni zgłosili do 
niego swe tytuły wierzytelności, za­
znaczając, że sprawdzenie wierzytel­
ności odbędzie ale w Wydziale Iłami!. 
Sądu Okręg, w Lodzi d. 10 I 17 wrze­
śnia b. r. o godz. 12 w południe. 

A d w o k a t 

RULON PLANET 
Łódź, Ceglelniana 52. 

L 
Dr. med. 

UROLOO 
choroby nerek, pę­
cherza i dtóg mo­

czowych. 
Przyjmują: od 1—2 

t od 5—8 
P i r a m o w i c z a 11 

(daw. Olglńska) 
Telefon 48-95. 

o wynajęci n uru 
• chomlona ffabry 

ka chemiczna z dwu 
pokojowem mieszka 
niem I kuchnią. Of. 
„Przedsiębiorstwo" 
do Republiki 

Doktór 

R A F E P O R T 
ul. Prez. Narutowicza 25 

Dzielna 
telefon 44-10 

Chorony perek, pę­
cherza i dróg mo­

czowych. 
Przyjmuje od 1 —2 

pop, 1 od 4—7 

Dr. m e d . 

UNITO 
choroby sKórne i 

weneryczne. 
Przyjmuje od 5 do 

7Va po poł. 
W niedziele i świę­
ta od 11-ej do 1-ej. 
6g-o Sierpnia 1. 

Tel. 48-62. 

Wamienię 2 pokoje 
mk z kuchnią w 
Śródmieściu na je­
den pokój z kuch­
nią Oferty do adm, 
Rep. dla .Zreduko 
wanego* 

Ładnie umehlowa 
ny pokój z wy-

((odami nie repujn 
cem wejściem do 
wynajęcia, 6 Sierp* 
nia 29, front, m, 9, 

Adwokat poszuku­
je 2 pokoji na 

kancelarję w cen­
trum miasta, Otob-
ne wejście, słonecz 
ne. Oferty .Dobre 
Komorne** do adm. 

Frontowy pokój u-
meblowany do 

wynajęcia. C> 
niana 85 in. 7 

giel-
31 

Sprzedam mój główny udział w do­
brze prosperujacem przedsiębiorstwie 
branży sanltarno-techniczne] w Jednem 
z największych miast Pomorza. Przed­
siębiorstwo prosperuje od lat przeszło 
30-tu. Do objęcia Jest 30.000 zł. po­
trzebne. Oferty do Reklamy Polskiej, 
Poznań, Aleje Marcinkowskiego 6 pod 
„R. 2835 . 

przy Górnym Rynku około 8000 łokci 
kwadratowych okazyjnie do sprzeda­
nia. Wiadomość: Nawrot 32 tn. 3. 

Iwa pokoje 
umeblowane, telefon, 
dzielnie do wynajęcia. 

front. 

razem lub od-
Andrzoja 7 m. 8 

Nr. 388*21 
OGŁOSZENIE. 

Komornik przy Sądzie Okrę­
gowym w Łodzi, Rafał Sakfci-
łari, zamieszkały w Łodzi, przy 
ulicy Radwańskiiej 3, na zasa­
dzie 1030 art. Post. cywlin., o-
głasza, że w dniu 2-go sierpn ;a 
1927 r. od godz. 10 rano w do­
mu Nr. 9 przy ulicy St. Wól­
czańskiej odbędzie sJę licytacja 
ruchomości należących do f. 
„Gofiskii i Engchnam", składają­
cych się z przędzy strejchgar-
nowej zgrzebnej oszacowanej 
na zl. 6.300. 
Spis rzeczy 1 szacunek tychże 
przejrzany być fnoże w dniu 
licytacji. 

Łódź, dnia 18 lipca 1927 r. 
Komornik 

Rafał Sakkiłarl. 

FokÓi umeblowany 
do wynajęcia 

Andrzeja 32. 
od 2 do 4 

m 15 
2 

Dr. med. 

N a w r o t 7 
teleŁ 28-07 

choroby skórne 
i weneryczne. 

Przyjmuje od 10-12 
i od 6-7. 

Poszukuję jednego 
duitgo pokoju 

albo 2-ch mniej­
szych bez mebli w 
pobliżu Bałuckiego 
Rynku, Pośredn'cy 
pożądani. Wiaaom 
Napiórkowskiego o7 
Karczewska 

S t a r a s y F e l c a e r 

i SNZIINITZ 
Koastantynouu-

• k a Ka 3 8 
Talel, 56-45. 
POWRÓCIŁ. 

usuwa boleści przy 
kara. żółciowych 

bes zastrzyków 1 
narkotyków 

Adresy wolnych 
mieszkań wska­

zuje za opłatą zł. 3 
Biuro .Informator** 
Piott kowska 110 

Ładny duży. fron 
to wy pokój sło­

neczny o 2 oknach 
do wynajęcia od.za 
ras Inteligentnemu 
panu. Wiadomość: 
ul. 6-go Sierpnia 37 
III p. ra. 7. 

K A W I A R N I A 

Zielona 12, 
otwarta zostanie w dniu 1-go sierpnia 
Wydawać będzie śniadania, obiady, 
kolacja 1 i p. Kuchnia pierwszorzędna 
Sala bilardowa Koncert radio 

P O W Ó Z 
wVictoria" zupełnie 
nowy, okazyjnie do 
sprzedania, na jed­
nego lub parę koni 
z powodu wyjazdu. 
Wiadom. Telefon 

Nr. 56-0 i od godz, 
11 — 12 W poł. 

Kupuję Rundmaizy 
ny do trykotu. 

Of. sub. •Trykot 
61—28 p e|rtóW ( 

Chcesz otrzymać 
posadę? Musisz 

ukończyć kursą fa­
chowe korespon­

dencyjne prof, Se* 
kułowicza. Warsza­
wa. 2órawia 42. 
Kursa wyuczają li­
stownie: buchalteru 
rachunkowości ku­
pieckiej, korespon­
dencji handlowej, 
stenografii, nauki 

handlu, prawa, kall 
grafji, pisania na 
maszynach. Po u< 
kończeniu świadec­
two. Żądajcie pros 

3 0 

oszukuję pomoc­
nika kelnera lub 

zdolne} kelnerki. 
Południowa 8 t mle­
czarnia. 2K 

Uwagaf 
bić 

Mogri zara 
od 10 zlot 

dziennie młodzi 
ludzie energiczni w 
charakteize agen­
tów, Zgłaszać aię 
Kilińskiego 86", za­

kład Portretów 
.Meda" 

olrzebna młoda 
osoba z pedago 

gicznym wykształ­
ceniem dla towa­
rzystwa młodej pa­
nienki w godzinach 
popołudniowych na 
sierpień Oferty sub 
„Inteligentna" 

otrzebna bufeto­
wą i cukiernik 

do piekarni Ceglel­
niana 33 Cuk<crnia 

Plelęgnerkl z dłu­
goletnią; prakty­

ką polecają się, ul 
Oiówna 14, A. Liss 
.klep K a l a n a 

Pokoju dwttoklcn-j- • 

nego p o s z u k u j ę ' n o t r z e t ) r i a p a n n a 
Sub .Samotny* Ja Jf kompletnie u-

~ 'zdolniona do m»ga 
zynu kapeluszy dam 
•kich. Oferty pod 

.Zdolna* do admin 

.Republiki- 28 

Frontowy pokój u 
meblowany dla 

pana Nowocegielnia 
na 12 m. 6 27 

Polrzebna 
panienka 

ładna 
do sa­

motnego pana go* 
apodaŻs'wa dom o* 
v, r u . howo-Cegiel 
nlana 108, I p. m, 
11, Leon StasiasZ. 
wiadom. od 9—4. 

Student politech­
niki poszukuje 

lekcji fizyki, mate* 
ma tyki i chcmji za 
wynagrodzeniem 

lub wzamtdn za kon 
wersację w jęz. nie 
mieckim, — Olerty 
pod „M. S.-

Student udziela ma 
tematyki, łaciny 

fizyki, Języków. Ki* 
lińskiego 96—3, na 
prawo druga brama 
godtlna 6 30 

Zamienię motor e-
lektr. wys. nap. 

A II.G 50 na 
35 P.S, tamże do 
sprzedania szlauch* 
szpulmaszyna na 30 
wrzecion i treibma 
szyna Wiadomość 
uL Brzozowa 8/10 

28 

Błuchota uleczal-
ńsl Fanómenal-
wynalazek ,EU-

FONJA" zademon­
strowany specjali­
stom. — Sami się 
w domu wyleczycie 
z przytępionego słu 
chu, szumu i ciek­
nięcia z uszów. 
Liczne podziękowa 
nia. —- Pouczającą 
broszurę wysyła 

bezpłatnie na żąda 
nie *EUFONJA* 

Liszki koło Krako­
wa. 

Zagubiony został 
duplikat czeku 

wydanedo przez 
Łódzki Bank Depo 
zylowy Sp Akc, 
w dniu 31,1 1927 r. 
na racriunck włas­
ny pp. Chu. Redcr 
i Hileła Kolczyna 

na 249 dolarów. 
Duplikat niniej­

szym unieważnia* 
my* 

Zgubiłam książees 
kę Kasy Cho­

rych Sienkiewicza 
84, Ewa Małolepsza 

—HkniBHiła— 
laituwaaii IIHHIU" 

łzc wszystkimi dodatkami wynosi w Łodzi 
zł- 4.50, za odnoszenie do domu 40 gr.; z prze­

syłką poczt, w kraju zł. 5-20, zagranicę zł. 7-20. 
»Express* 1 ..Republika" wrar z odnoszeniem 8 złotych. 

Ogłoszenia: ZWYCZAJNE: 8 gr. za wiersz milimetr, (na stronie 10 szpalt). W TKSC1E: 41) grv 
za wiersz mil. (na str. 4 szpalty. NEKROLOGI I NADESŁANE 30 gr- za wiersz mil. 

"^Mł— na str. 4 szp.). Zaręcz. I zaślub po tekście 10 zł. Zamiejscowe o 60 pr. Zarr o 100 «K 
drożej. Za terminowy druk ogłoszeń adm. nie o dpowUda* Drobne 10 gr. Poszuk. pracy I gr. Najmniejsze 50 gr. 

^yj iWK.^; W&te&w I^plafc 1'łriaHtaH; .Wacław. Su^i-ski, 


